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h i s t o r y i k a

m o r a l n a »

jj® M  ^ Ł o d y  Bazyli, byj owocem me dobrz*

J § : dobraneS °  malźeóftwa. Matka ie- 

go  zrodzona z dawney Gerygordu, 

Familii, lecz do oftatniego przyprowadzona 

uboftwa, obrała fobie raczey byd zoną dobrze 

maiącego fię rolnika, aniżeli lian fw oy poni- 

zad przez podłośd ił u z by. Mąz iey był Sy­

nowcem  iednego pofzahowania wielce g o ­

dnego Kapłana, który mu dał w yzfzą eduka- 

cyą nad tę, którą miewad zw ykli wieśniacy. 

Natura dobra, wielkie umiarkowanie, dofko- 

nała fzczerosd, równie go ftarizym y  rowien- 

nikom iego czyniły  miłym. Amelia (tak fig 
A  z  aa-
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nazyw ała iego zona) zamiafi zaćhow a- 

nia w  fobie wfpaniałości fentymentow, któ­

ra ieft wfzyfikich kondycyi okrafą, wnio- 

fía do ftanu wieśniackiego, uczciwego wpra­

w d zie, lecz bardzo mało u ludzi poważaue- 

go, taką pychę, ktofeyby ciężko było daro­

w ać W dodatkach opływaiącemu Szlache­

ctwu. Tkw iało  iey uftawicznie w  pamięci, 
iakim przedtym zafzczycała fię imieniem, y  

aż nadto częfto przypominała fobie, ze nę­

dza przyprawiła ią była o iego utratę. Allard, 

który cnotami fwoietni, dobfą naturą, y  oby- 

czaynością Hanowi fwoiemu przydawał fża- 

cunku, y  fzlachethości; ufiłował wym óc na 

niey, ażeby fię milfzyrrt na wieśniackie życie 

Zapatrywała okiem. Ulitowania iego były na­

daremne. Zażyw ał, do ugłalkania dumnego 

zony fw oiey hum oru, wfzelkich fpofobow, 

na które fię tylko dufza pałaiąca miłością zdo­

być może. Chciał przeformować iey ferce, 

daiąc mu fię poznać na tych tak prawdzi­

w ych, y  tak ciągnących do fiebie roikofzach, 

które natura ofiarnie wfzyftkim ludziom, w
kto-

http://rcin.org.pl



s
których to bardzieyby fobie fmakowali, gdy­

by od pierwfzey fw oiey proftoty, mniey od- 

dałali fig. Prace iego byty odrzucone, a doy- 

muiąca do żyw ego wzgarda, byta ich nadgro- 

da. Poftępekten żony pogrążał go w  śmier­

telnym fmutku, nie gniewat go iednak; bo 

ferce iego ułaikawiała miłość. Gdybym przy- 

naymniey miał z niey iakie dziecię , mawiał 

fam w  fobie, to niewiniątko nakłoniłoby ku 

mniefeęce fwoiey matki. Na tura. zmiękczy­

łaby to .ferce, które wynioflość ozyni nie u- 

Żytym, Amelia byłaby bezwątpienia poru- 

fzona pełnemi miłości wdziękam i, y  miłym 

niewinności uśmiechaniem fię. Znalazłbym 

Szczęśliwy moment, w  ktorymby dała fię prze­

zw yciężyć w  znieconey w  ferca fwoim ludz­

kości, y  nakłoniłbym ią  łatw o do.moich fen- 

tym entow,

W iele lat upłynęło,,ninvIkog w eyrzał ua ie- 

go  żądania : lecz przecież Ałlard fz,częśiiwm 

zoftał Oycem, y  rozum iał, i ż iu i  zbliżył fig 

był moment, w  którym miał fig mieć za fzczę- 

śliwego. Przyiął na ręce lyna fwego, z nay<*
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¿yw fzą  iaka byd może radością; przycifnął 

go  do fwoiego ferca, y  zapatrywał fię na nie­

go , iako na zadatek, który niegdyś miał ube- 

spieczyd, y  Ugruntować iego fzęzęśfiwość, 

M yliłfię iednak w  fw oiey nadziei, Ciężko fię 

odzwyczaić od nałogu przemienionego w  na­

turę, Amelia zachowała iefzcze przez czas 

d ługi, zw yczayną w  fohie dumę, tak dalece, 

Źe Allard obawiał fię, ażeby iey iynowi fw o- 

lemu nie zofiawiła w  dziedzićtwie. Skłonne 

mając do tniłośęi ferce, y  fam godzien kocha­

nia, tufizył fobie przynaymniey, ze fynek ten, 

tak pożądany, wftępować miał w  iego ślady, 

y  ze natura miała go. poęiefzyć w  tym fmutku, 

który mu zadawała miłość, Affekt iego ku 

fynow i, nie kończył fię na próżnych y  niepo- 

żytecznych piefzczotach, Spofobnym będąc 

do dania mu w yborney edukaęyi: tak dla nauk, 

które traktował w  młodym więku, iako y  dla 

czytania rozumnych kfiążek, a ofobliwie dla 

częftych uw ag, które w  tey mierze czynił; 

zazy ł wfzelkich ipofobow do udarowania go 

tą dolkonałoscią, k toraby mu los iego czy­

niła

http://rcin.org.pl



+H 7 H* 
nifa m iłym , y  dala mu lig uchronić tych nie- 
fzczgśliw ości, w  które była zaplątana iego 

matka. Jefzcze był przy macierzyńlkich pier- 

fiach, a AUard ulitował poznać wfzyftkie iego 

fkłonności, y  mieć na oku wlżyftkie iego po- 

rufzenia, które to iakoźkolwiek w dziecin­

nym wieku zdaią fię być Iłabe, y  nikczemne, 

fą iednak znakami, z których pOznad ielt ła­

tw o, iaka mą być w  doyrzalfzym  wieku, któ­

ra dufza, Maiąc baczność na raym nieyfze 

rzeczy(naym nieyfza rzecz albowiem, niemo- 

¿ e  byd oboigtną dla kochaiącego, y  rozumne­

go Oyca) rozkazał w ybielić w ew nątrz fwoig 

Chatkę, przyozdabiał ią uftawicznie kwiatka­

m i, y  zielonemi gałązkam i; zgromadzał do 

niey naypigknięyfze, które ile w  ow ey wiofce 

znaydow ały dzieci, w ynaydow ał im zabawki, 

y  w  nich dodawał im ochoty, chcąc, ażeby 

fama zaw fzę z ich oczu wyglądała, y  na twa- ' 

rz y  ich pokazyw ała fig wefołość. Chciał, a- 

żeb y  pierwfze widowifko ofiaruiące lic fyna 

iego  oczom , było widowilkiem kontentulą- 

c y m , y  żeby wefołość naypierwfze w  ibrcu^
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lego otrzymała mieyfce. Jak o ż , od tych to 

podobno zewnętrznych impreifyi, które w  

¡zmyflach nafzych zoftawuią otaczające naą 

rzeczy, zawifto uformowanie w  nas dobrey, 

łub z łey natury. Dla czegóż przebóg nie u- 

filowano fzczęśliwym  nadać naturę nafzą 

kfztałtem, otaczaiąc kolebki nąfee wefołemi, 

y  przypadąiącemi do fc-rca rzeczami?

Mały Bazyli roi|, y  dawał iuż w  fobie w i­

dzieć. ferce na, wfzyftko pow olne, pamięć» 

fzczęśłiw ą, poiętuość- ż y w ą ; lecz przytym  

wydaw ała lię w  nim płochość, y  ikłonność 

do próżności. Uroda iego była a rę y -m iła , 

fizygnomia delikatną, a rpina arcy-w efo ła , 

Im  bard.zięy ppftgpował w  lata, tym Oycieę 

iego bardziey ufiłow ał zafzczepić w  fercu ie­

g o  cnoty, które fą źrzodlem fzczęśliwości 

wfzelkiey kondycyi ludzi. Pracował uftawi- 

cznie około W zmaęniania dobrych fkłonno- 

śc i, które w  nim upatryw ał, zażywając na­

w et do tego, włafnyph iego defektów, y  ufl- 

łuiąc na iego ię obrocić korzyść. Nie wprzód 

g o  naucza rozumnie rozm aw iać, aż go przy-

zw y-
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zw yczaił do należytego poymówania rzeczy, 

Bral go z fobą w  pole, y  obiera! do iego re- 

kreacyr nayrofkofżnieyfze iakie tylko być mo­

gą m ieyfca, kontentował Iłuch iego miłym 

ptafząt śpiewaniem, y  dawał mu fig poznać 

na przyjemnym drzew leśnych cieniu, na kon- 

tentuiącey oczy ludzkie zabaw iał'go mura­

w ie : czynił go  czgfto uczeftnikiem rozrywek 

pafterlkięli, y  rolniczego ukontentowania; 

którzy wyśpiewuiąc wefoło, w pracach fwo- 

ich nie znali tglkulcy. Spodziewał fig, że pre­

zentując mu powabne wieśniackiego życia 

portrety, ferce iego do zakochania fig w  nim 

pociągnie. Z  tym w fzyftkim , fłufznie oba­

w iał fig, ażeby matka iego nie odebrała fkutku 

tym  impreflyom, które fam w  fercu iego czy­

nił. Pycha nie maiąca próżnych honorow, 

które iey fą pokarmem, nie łatwo zginie, dla 

tego , że iey nic nie fprzyia. Jg c zy  uftawi- 

cznie w  podłym ukryta ftanle, y  przez ciężki 

fmutek łatw o fig wydaie. Amelia, utraciwfzy 

iuz tg godność, którą iey  było dało urodze­

nie, ufiłow ała Iprawić, ażeby przynaym niey
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laki cień tey zacności, w ydaw ał lig w ie y  fyn- 

ku. Ubiór, który mu dawała, nie był w p raw ­

dzie bogaty, lecz był fzacownięyfzy, y  przy- 

ftoynieyfzy nad ten, który wieyfkie nofzą 

dzieci, kofżulka z przycieńfzego płótna, w ło- 

fy  kfztałtnie akkomodowane, fukienki nawet 

jego, lubo ludziom dyftyngw ow anyrą niebar- 

dzoby przypadały do guftu, były dla niego o- 

zdobą gnięw  fprawuMcą ludziom, w  ofobig 
iego upatruiącym fyna rownego fobie w ie­

śniaka, Zaleca mu uitawicznie, ażeby lig z in- 

nemi nie w daw ął bardzo w  podufałość; przy­

pominała mu co moment zacność iego Przod­

kó w  ; ubolewała nad nim, ze nie był tak go­

dnie, iak pni urodzonym ; krotko m ów iąc; 

czyniła go nięfzczęśliwym, przyprowadzając 

go  do tego, że żałow ał tych płonnych, powa­

bów , od których O ycieę, pragnął odwrócić 

iego fpręe.

Allard dziedziczył tg-proftą wprawdzie, lecz 

gruntow ną Filozofią, którą nie zakfadaiąc 

Iżczgśliw ości w  bogaćtwaęh, y  wyfokich fto- 

pniach go dności, znayduie ią, gdy iey do te­

go
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go nic nie przefzkadza, w  zażywaniu tych 

dobr, które natura pfiaruię fwoim dzieciom 

W m iłości, w  przyjaźni, y  ćwiczeniu iię w  

tych cnotaęh, które ludzi ściśle łączą , czy. 

niąc ich iednycii kii drugim dobroczynnemu 

Dla przytłumienią na Henia pychy, które iuź 

było rzucone w  ferce i ego iyna, y  q ktorego 

to wzroft pilnie iię ftarano, ufilował w  lać w  

niego te ludzkości fentymenta, ktoremi He 

fam rządził, P a  wat mu iię poznać na tey 

czyftey rofkofzy, którą zoitawm e po fobie mi- 

iofierny uczynek. B y ł fam niegdyś pociefzy- 

cielem ftrapionych, obrońcą fabyęb , podpo­
rą ludzi od fiebie ubpżfzych, pragnął, ażeby 

y  fyn iego \y tym naślądował, y  żeby częfto 

kontentował fię  tym naypięknieyfzym, iakie 

tylko może być w  naturze widowilkiem , to 

ie ił radością y  wdzięcznością, które iię ma­

low ać zw yk ły  w  oczach człow ieka, gdy fię 

mu zoftaiącemu w uciiku, duie ratunek. Są- 

iiad nafz ęhpruie, m ówił częito do Bazylego, 

podobno gruntą iego nie tak dobrze będą u- 

prawne, iak gdyby fam doyrzał pracy fwoich

ro-
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robotnikow , zaprowadź na rolę iego  nafze 

konie, chodź fam za pługiem , y  gdy fłabym 

iefzcze będąc, o kiiu zaydzie na fwoie pola, 

niech widzi, ze nie iefteśmy mu niewdzięczni 

za tę ufilność, z którą ftara fię o nafzą przy- 

Jaźń. Bazyli fzedł natychmiaft, y  może być, 

że go  do tego równie proźność, iak dobra 

pobudzała natura; ftarał fię  nawet, aźehy pra­

ca iego znaczny gofpodarzowi., na ktorego 

pracował roli, uczyniła pożytek. Ten potym  

nie zażyw ał ow ocu pracy rąk ie g o , bez a- 

świadczenia mu za to wdzięczności. W ym a­

w iał mile imię to B a z y l i , y  w yfilał fię na ie- 

go  pochwały z  tym w yrażeniem , y  z tą rze­

telnością, na którą fama tylko przychylność 

zdobyćfię. może. AUard do tych pochwał, 

które fynow i iego daw ano, przyłączał fwoie, 

W yflaw iał z w ielką ufilnością dobre lego u- 

czynki, do których mu fam był przywodzcą, 

Głafzcząc iego próżność, gdy czynił dobrze, 

gd y pokazyw ał pragnienie być pożytecznym , 

gdy wyśw iadczał innym ufługi z tą ochotą, 

która to fzacownieyfza bywa, nad fame do-»
bro-
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brodzieyftwa, ponieważ ieft doWOdefn że i  

dobrego pochodzą ferca, fpodziewał fig oder­

w ać go od tych chimerycznych, y  omamiaią- 

ćych dobr, które mu codziennie przekładano 

przed oczy. Co żeby mu fig powiodło zą- 
ź y ł arcy-fiodkich łańcuchów przy i aż n i, bo 

fłodfzych iefzcze nad łańcuchy miłości. Brafe 

y  lioftra, to ieft Lucya y  Marcel'in, dla prze- 

cudney fw oiey urody, dla row hego Z B azy- 

łim w ieku , dla natury uform owaney iedynie 

do m iłości, a ofobliwie Lucya dla przedzi­

w nych fwoich wdzigkoW , zdawali m ufie do 

Wykonania iego ptoiektu za nayfpofobniey- 

fzych. Sprowadził ich do fiehie, wynalazł im 

Zabawki, w  rozryw kach ich dodawał im o- 

ch o ty , iporządził im mile konteńtuiące ro­

lko fz y , których razem z  niemi zażyw aiąc , 

bardziey ie iefzcze pomnażał. O czy Rodzi­

ców  w  ten czas tylko w  dzieciach wzniecaią 

boiaźń, gdy fig w  nig zawfze Wydaie furo- 

w ość, lecZ gdy niemi kieruie dobroć, gdy za- 

patruią fig z ukontentowaniem na młodego 

Wieku ro zryw k i, czyniąc ie niewinnieyfze-

mi,
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mi, nie umnieyfzaią rolkofzy ich, y  wefo* 

łości.

Bazyli w  fżefnaftym iuż zofia w ał roku* 

Czuł w fobie wewnętrzną iakąś odmianę, nie 

mogąc fam poiąć, coby iey było prZyczyną* 

NiefmakoWał iuż w  tyth  rzeczach, które 

przedtym kónteńtoWały lego fefce ; naprzy­

krz a ty mu fię te rzeczy, które go przedtym 

naym iley rozryw ały : Co dzień mniey fię W 

nim pokazywało w efołości, lubo żadney do 

fmutku nie miał przyczyny. Marcellin iego 

przyiacielj Marcellin naWet, mniey mu iuz 

był miły. Przedtym, nie mógł (ię bez niego 

obeyść, rozryw ki mało dla niego miały W fo­

bie pow abow , gdy ich zażyw ał beż niego; 

lecz od nieiakiego iuz czr.fii, dla oddalenia 

go od fiebie, wfzelkich zażyw ał pretextoW. 

W olał zoftawać fam, gdy fię nie zabawiał z 

Lucyą. Zapędzał Z nią razem trzodę na miey- 

fca naycdlegleyfze, y  przepędzali oboie dni 

całe, nie mówiąc do fiebie fłowa, anaymniey- 

fzey z tąd nie czuiąc tęiknicy. Poglądali na 

fiebie wzaiemnie, wzdychali ferdecznie, a prze­

cież
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fciez nie fpufzczali z  fiebie oka. Częftokroć 

tooc pokazała fię, a oni nie myślili nawet ie- 

fzcze ó powrocie do Wfi. Połaie mię moy 

O yciec mawiała L u cya; bidzie mię także ła* 

iała moia Matka, odpoWiedał Bazyli; lecz ko- 

cbahaLućyo, nie ftoię o to> niech mię łaią co 

W ieczór, byłem tylko dni w fzyftkie moiego 

życia mógł Z tobą przepędzać. Niewiem przy­

czyny, lecz W ten czas tylko W fobie czuię 

ukontentowanie, gdy zoftaietny fami tylko z

iobą. Kocham inocno moiego O ycą..........

Z  tym w fzyftk im ... .  Ach! wftydzę fię przy­

znać ci fię .. . .  Kochana Lucyo, bardżiey cię 
iefzcze kocham nad niego. Y  ia także, od­

powiadała L u c y a .,. , Lecz kochahy B azyli, 

źle czyniemy, źe nie kochamy hafzych Rodzi- 

Cow bardziey.. .  , T ak Wiele nam czynią do- 

fcrodzieyftw!

Nikomu hie w yiaw ili byli fwoich fenty- 

faientow, fami nawet o nich nie w iedzieli, a 

przecie żadnego nie było w ieśniaka, ktore- 

Inuby nie były  iuź wiadome. Oyciec Bazy­

lego* Rodzice Lucyi, zapatrywali fię z  wielką

fa-
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fatysfakcyą, na wzaiemną ich ku fobie Miłość. 

U patryw ali, ze byli godni fiebie, y  zamyślali 

W krotce ich złączyć. Allard ofobliwie,któ­

remu miłość podawała do ferca nayżyw fzedo 

fzczęśliw ości fw oiego fyna zmierzające ży­

czenia, pragnął mocno uformować ten ścifły 

zw iązek , któryby go przywięzuiąc do w ła- 

fnego ftanii miłym łańcuchem miłości, y  fiodką 

roikofżą wieśniackiego życia, nie dopufzczaf 

żałow ać okazalfźego, lecz mńiey bez wątpie­

nia fzcZęśliWego lofit. Uczynił iuż do tego 

wfzyftkie potrzebne kroki; y  nadały mu lig 

iuz były dobrze. Rodzice Lucyi wielki ku 

niey maiąc affekt, a fzacuiący mocno hotior, 

y  poczciw ość, Zezwolili z wielkim w dzię­

czności oświadczeniem na Allarda żądanie, 

nie tak dla tego , ze był bd nich bogatfzym , 

iako dla tego , że był naycnotliwfzym w  ca­

łym owym  Powiecie Obywatelem. Potrzeba 

było iefzcze do tego zezwolenia Matki Bazy­

leg o , O ycieciego , rozkazał mu, ażeby ią o 

to fam profił. „  Kochane moie dżiecig, mó­

w ił do niego, wiefz iak clg ferdecznie kocham.

Zo-
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Zoftafg teraz w  tym w ieku , w  którym nay-

wigkfzą czuig rolkofz, gdy fig 0  tvvoie ftaram 

dobro. Szczęśliwośćtwoia fynu moy, fzczg- 

sliwośc tnowig twoia, iedynym ień moich 

myśli celem, chcę, ażebyś żył fzczgśliwym, 

y  pragnę prżed śmiercią iefzcZe mieć rolkofz z  

zapatrywania %  na ugruntowane twoie do­

bro. Młody wprawdzie iefzcze lefteś, lecz 

czy możeż kto ulkarżać fig, ze zoftał prgdko 

fzczgśliwym? zamyślani Ci# oidfaić! Lucyą, 
tg kochaną Lucyą, która wiem że ci fig po­

doba, (luboś mi tego nigdy hiepowiedział) 

Obrałem ći za oblubienicę. Rodzice iey da­

dzą ci lą chgtnie; lecz ufilriemi twoieńii prb- 

zbami, y  nayłagodnieyfzemi iakie tylko być 

mogą fpofobami, nakłoń twoig Matkg, ażeby 

fi? nie ftfzeciwiała pbltaiiowieniu temu, któ­

re ci ieft tak przyzwoite, wiem że nie łatwo 

na to zezwoli. Nie bgdąć korttehta, że ieft 

żoną wieśniaka, lubo y  ty iefteś wieśniakiem, 

może być, że fpodziewa fig iefzcze przez kre­

dyt fwoiey familii, w yrwać cig z ftanu tego 

Ze Wfz^ kich aayfeczgśliwfcego, azwłafzcz, 

B  ¿14
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dla tych, którzy fą w  nim urodzeni. Szanuy 

tw oię M atkę, kochay fą ; lecz nie day fię u- 

wieść iey dumnym mowom. Synum oy! ko­

chany fynu moy, nie w az fię wzgardzać tym 

ftanem, W którym Przodkowie tw oi żyli, ży­

cie w  nim ieft życiem fpokoynym, życiem nie­

winnym , życiem cnotliwym . W  pierwfzych 

naw et gofpodarftwa tw oiego latach, nie w ie­

le doznafz trudności. Mafz fiły , a ia mam 

doświadczenie, wzaiemną fobie będziemy po­

mocą. Gdy będziefz czynił uiługi twoiemu 

Oycu, y  ffuchał rad twoich przyiacioł, uyrzyfz, 

źe we wfzyftkim  będzie ci fprzyiało fzczęście. 

Pokoy y  radość panować będą w  tw oiey ma- 

ley  Familii. Jednym duchem w fzyfcy fię rzą­

dzić będziemy, a bez różnicy w ieków , zgo­

da ziednoczy nafze ferca. Przy famym nawet 

życia moiego fchyłku, myśląc o tobie, drżącą 

moią ręką będę kołyfał małe twoie dzieci.. . .  

B azyli chciał odpow iedzieć, lecz nie mógł. 

Głos utracił; oczy iego zalały fię łzami: po- 

fzanowanie, y  miłość fynowlka w yprow a­

dziły także łz y  z OycowJkich oczu. Ame­
lia
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lia widziała koniec tey tak do płaczu wzbu­

d z a ją c y  iceny. Allard zoftaw ił ią z fynem, 

ipodziewał fię albowiem , że rozrzewnione 

Bazylego ferce; miało w  niey porufzyd wnę- 

trzności. Jakoż z początku dofydfzczęśliwie 

popierał fw o y  interes, rozrzewnił iey ferce, 

rzucił Hę na iey fzyię, ikropił iagody iey arcy- 

flodkiemiłzami. Matko m oia.zawołałgłofem , 

y  po kilka krod razy przerywanym  łkaniem, 

Matko moia, będę izczęśliwyin, ieżeli tylko 

ty  nim byd mi pozwolid zechcefz, Daią mi 

Lucyą, Lucyą naypięknieyizą, y  r.aygodniey- 

fzą miłości w e  Wfi ttafeey Panienkę, L ucyą, 

którą w/żylcy moi rowiennicy kochaią fef- 

decznie, a która mnie tylko famego kocha. 

M ogłżeś o tym pomyślid, przerwie mu mowę 

Amelia bez gniewu w p raw dzie, lecz z po­

gardą, m ogłżeś kiedy o tym pomyślid? C zy- 

hzby fyn prawdziwie mię kochaiący mógł 

kiedy zamyślad o małŹeńftwie, ktoreby mię 

bardziey iefzcze uniżyło ?  Nie przydawayże 

» 1  ucifkow, pozw ol, niech ci obiorę za żonę 

rów ną mnie, ktorąbym bez wftydu mogła na-

®3 zwarf
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zw ać moią Córką. Bazyli chciał iey odpo­

w iedzieć, lecz mu nie dopuściła, zażyła dla 

uiecia go fobie tych fztuk, które częftokroć 

kobietom za naygruntownieyfze flużą racye, 

y  które prawie zaw fze fprawuią, że W zamy- 

iłach fwoich odbieraią ikutek; wikrzefiła w  

fercu fw oiego fyna paffyą próżności, którą 

miłość Oycowfka nie co była przytłumiła, lecz 

nie m ogła iey  z  gruntu w ykorzenić. Tak 

dobrze umiała przekonać iego umyli, że do- 

kazała, iż pragnął z taką ulilnością zerwać 

fw oy rnaryaż, iaką miał radość, gdy mu opo­

w iedział iego O yciec, że iuż był zakończo­

ny. A żeby ugruntowała fw oy tryum f, po­

biegła natychmiaft oznaymić go Rodzicom Lu- 

cyi. Chciała, ażeby okrutny ten afront był 

Wieczną między temi dwoma familiami nie­

zgody m ateryą, y  nieprzyiażni. Przybiega 

do domu Lucyi, y  natychmiaft ruinuie w  nim 

tę miłą w efo łość, która dla peWney nadziei 

przyfzłego ukontentowania, W nim królo­

w ała. Powftaią w fzyfcy, idą ku niey ż w iel­

ką  radością, otaczaią ią  w  k o ło ; fluchaią z>
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niecierpliwością, mniemaią z  początku, ze 

przychodzi, azehy była uczelłniczką tego u- 

kontentow ania, które złączenie dwóch mi­

łości godnych ofob, w  feręach ludzkich fpra- 

Wuie, niędługo iednak w tym zoftaią błgdzie. 

Uśmiechanie fig w yrazaiące wzgardę poprze­

dza iey  deklaracyą. ZnayuCzczypliwfzą, ia- 

ką tylko by<? może wzgardą, tąrga ow e zw ią­

zki, które mąż iey iuź był uformował. Na­

pełnia żalem niewinne ferceLucyi, widzi pły­

nące łz y  z  iey  oczu , lecz iefzcze z  łez tych 

urąga fig. Nadchodzi w  tym niefzcześliwym 

piomencie Allard, na tw arzy wfzyitkich w y- 

czytuie fwoig niefzczgśliwpść. Powraca śpie- 

lzno do fw piego domu, trapiącą ferce pokry­

w ając rofpacz, Spotyka fig z.fwoim fynem, 

poziera na niego oczym a, w  których za! y  

wzgarda doikonale były odmalowane. Ba­

zyli obaw iający fig gn iew u, czuie w  feręu . 

pocieche dla iego milczenia. Nie poymuie 

tego , ze milczenie to ieftznakiem dufzv roz- 

iątrzoney, y  zadney nieprzypufzczafącev pn- 

ęiech y ; nie ząniedbywa żałow ać za fw oy nie-.

rft-
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roftropny poftępek, brzydzi fię lekkomyślno­

ścią y próżnością fw oią, lecz czyliż możną 

fundować fię na żalach tak plochey, y  lekko- 

myślney dulży? ,

Dom Allarda będący przedtym ftołicą po- 

dufałości, rozrywek, y  fzczęścia, ftałfię potnie- 

fzkanięm nieśmiałości, nieukontęntowania, 

y  tęfknicy. Affekt macierzyńiki, ktorego Ba­

z y li doznaw ał, nie nadgradzał mu za tę fa- 

m iliarrość, w  ktorey arcy-lłodka ieft rzecz, 

Żyć z tak miłości godnym, iakim był Allard, 

Oycem. Czafem łudził fię iefzcze ehimery- 

ęznemi nadziejami, częściey ied-nak trapił fię 

wftydem, który w  nim rodziła iego lekkość, 

y  żalem, że zafmucił ferce nayukochaufóego 

fwoiego Oyca. W Izy fi kie dni fwoie przepę­

dzał w  nieukontentowaiu, y  fmutku. Z  tym 

wfzyftkim, w  tym iego niefzczęśliwym fłanie, 

zoftawała mu iefzcze iedna pociecha, ktorey 

nawet niepowinien fię był fpodziewać. Mar­

ce lin  ow , ktorego on zaniedbał, Marcellin, 

ktorego on był w zgardził fioftrą, dotrzymy­

w a ł mu wiernie przyiażni, ftarał fię wfzel-

kięmi;

22
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kiemi fpofobami rofprofzyd ten fmutek, który 

nieznacznie nifzczył iego przyjaciela. Radby 

b y ł wfkrzefid w  nim guft do tych roikoizy, 

które naywiękfzemi ich w  dziecińftwie były 

delicyami; lecz nie miały iuż w  fobie żadne­

go dla Bazylego fr»aku. Gw ałtowne paflyfc 

w ziąw fzy w  fercu nafzyra gorę, nie tylko nas 

czynią niefzczęśliwemi, trzy mai ąc dufze na- 

fzą w  ściflych więzach, łecz nadto odbieraią 

im iefzcze fmak w  rzeczacłi niewinnych, któ­

ry  iak tylko raz utracą, nigdy fię w  nich nie 

odradza, chyba gdy doikonałe burzliwych tych 

paflyi naftąpi ufpokoieniev

Przez kilka iuz miefięcy Allard z fwoim 

fynem żyli w  tey fpokoyności, albo raczey 

W tey okropney melancholii, która zgryźli- 

w fza częftokrod bywa nad naygw ałtow niey- 

fzy fmutek. Gdy Am elia, która dła dumne­

go fwoiego humoru, y  rad fzkodliwych, przy­

czyną była wfżylłkich ich niofzczęstfwości; 

do now ego im iefzcze umartwienia dała oka- 

zyą . Załuiąc, iako iię dorozumied można, 

że była przyczyną panuiąęey w fyroim dooia,

m -

23

http://rcin.org.pl



* H  24 »
niezgody, lecę aż nadto będąc dumną, ażeby 

żal fw oy ośw iadczyć m ogła, ftała fię pa- 

ftw ą wew nętrznego fmutku y  żalu. Widzia­

n o , że cę raz itawała łię nędznieyfzą, lecz 

nie można było dociec przyczyny iey cho­

roby. Rów nię umykała € ę fy n a  fwoiego ka- 

reffom , iako y  męża fwpiego względom . 

A llard, w  ktorego oczach nikt nie był win­

nym, iąk tylko zaczynał być niefzczęśliwym, 

zażyw ał wfzęlkich fpofobow na przywróce­
nie dawnęgó iey dufzy ipoczynku y  pierwlze- 

g o  zdrowia. Starania iego były niepożyte- 

czne, a ftan żony iego, ftawał fię ęo raz nie- 

beśpiecznieyfzym. Gwałtowna maligna przy­

łączona do niebeśpiecznych paroxyzm ow , 

odebrała im w. krotce nadzieię zachowania 

iey  przy życiu . Syn iey, y  mąż nie oddalali 

fię od niey na moment; każdy z nich, trzymał 

ią za iednę rękę. Bazyli fkrapiał Izami łożko 

fw oiey M atki, a Ąllard poglądał na nią pły- 

Waiącemi w e  łzach , y  wyrażaiącemi miłość, 

oczym a. Porufzona naoftatek do żyw ego  

tym  tak uym uiącym  za  ferce widowilkiem ,

dała
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dała macierzyńfkiey miłości, wdzięczności, y, 

ludzkości przełamać, y  przezw yciężyć w  fo­

bie pychę. \Vlpaniale fię przezwyciężyła, y  

Wziąwfz.Y iedną ręką za fzyię fwoiego męża, 

a drugą za fzyię fyna, przyciągnęła ich razem 

do fwoich pierfi. Rozumiała ze żyć zaczy­

nała , y  ze miąłą ftateęznie zażyw ać delicyi, 

Z takow ey fytuacyi; lecz porufzenie iey  tak 

było gw ałto\yne, żezo ftaw ać w  niey długo 

nie mogła. W  padła w  krotce w  wielkię mdło­

ści. Bazyli będąc przy M atce, nie wiedząc 

coby miał czyni<5, tak iak y  ona potrzebował 

ratunku. A  Allard ftrapiony, nie był fpofo- 

bnym do dawania go im oboygu. Przyw ró­

cono ich fzczęśliwie do życia, w  otrzeźwię* 

niu iednak Am elii, w iele użyto trudności. 

Ledw ie co otw orzyła  pczy, zaraz w yczytać 

W nich było można, iż miała odbłąkany ro­

zum . Po fłabo.ści albowiem iey , naftąpiło 

fzalęóftwo, w .którym  paffuiąc fię, bardziey 

iefzcze bać fię, kazała o fwoie życ ie , y  ferca 

wfzyftkich przytomnych wzbudziła do poli­

towania. Jakożkolw iek ftarano fię utrzymać
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fą, w yrw ała  fig z fwoiego łóżka, rzuciła fię 

do nog fwoiego Cyna, biorąc go za fwoiego 

mgża, y  fkrapiaiąc ie łzami, uprafzała go po­

kornie o przypufzczenie, iż była przyczyną 

tak w iełkiey iego zgryzoty. Mówiła do nie­

go  z żalami: w ielkiego pofzanowania godny 

mgżu, w yśw iadcz łalkg niegodney ciebie żo­

nie, daruymi Allardzie, ukochany moy Allar- 

dz ie .. . .  Scifkala filnie za kolana B azylego, 

y  mówiła daley : przyw róć fynow i twoiemu 

przyiaźń, Ja  ieftem! ia fam al ktoram go z 

tobą poróżniła, Obrociwfzy fig potym do 

Zapatrujących fig na tg tak rozrzewniającą fce- 

n g , wołała żałośnie: nic mi nie odpowiada; 

przyłączcie proźby wafze do moich; przy­

muście go, ażeby rni przywrócił miłość, kto- 

rąm wzgardziła , y  ktorey dopiero teraz po- 

znaig fzacunek- . . .  kecz przebóg! milczą
w fzyfcy   W fzyfcy oniem ieli! . .  Jakoż nic

W ten c?as nie m ówili. Pleban, medyk, ko­

biety przytomne, krotko mówiąc wfzyfcy pła­

kali, aĄllard z fwoim fynem żałofuemi igkami 

rolpacz fwoig oświadczali.
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Gdy minął ten moment, w  którym wido­

wi Ilia ftrafzne y  niefpodziane czynić zw yk ły  

ludzi mąrtwemi, poczęli w fzyfcy z wielką u- 

filnością ratować chorą, która fobie tak do- 

ikonale wfzyftkich zniewalała ferca. Zanie- 

fiono ią na łożko, aPan Chabłais, który z mi­

łości ku narodowi ludzkiemu, poświęcił iię 

iuz był całego na ufługę wieśniaków, y  któ­

ry  przez pilną fwoię applikacyą, miany iu i 

by ł na ten c z a s ,'z a  naydoikonaliżego w  ca- 

łe y  Europie M edyka, ufpokoił w  niey fzczę- 

śliwie krew  tak gw ałtow nie zburzoną. Tu- 

feył nawet fobie, ze gw ałtow ne te w  niey po- 

rufzenia, nie tylko iey nie miały być fzkodli» 

w e , lecz nadto dopomoc iey miały do zdro­

wia. K ie omylił iię; gdy z leknrftwa dane iey 

od niegó, uczyniły pożądany fkutek, zdawa­

ło fię , że nabierały dzielności z rąk , z któ­

rych ie brała; to reft z rąk AParda, y  Syna; 

Medyk nie rozkazyw ał frę im oddalać; Czg- 

ftokroć albowiem przywracając dufzy pocie- 

cbę. przywrócić można ciału zdrowie.' Ame­

lia bezwątpienia winna była przywrócenie

zdr®-
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zdrow ia fw eg o , tey  czyftey roikofzy, którą 

ęzuła w  fobie z upewnienia, że ią prawdzi­

w ie  kochano. W yczytyw ałą vv oczaęh fw o­

iego fyna, w  trofłdiwości wydaiącey fig w  

każdym iego ikinieniu, y  przęz rożne poru- 

fzenia, iak ią niezmiernie kochał, y  iak lig 

niefzczgśliwym  iey ftanem trapił. Ciefzyła 

g o  fama z uczuciem delicyi \y famych fwoich 

boleściach. Poznawała także przez (taranie, 

które miał p, niey mąż iey ukochany, przez 

pełne, miłości w zględy, które iey czyn ił, y  

przez troikliwe ufługi, iak fig utracić iey o- 

bawiaf, A ch! m ogłam hyć fzczgśliw a! mó­
w iła  do niego łzy  \yylewaiąę! miałam w-two- 

ie y  ofobie a rcy -\ylernego przyiacieią, nay- 

godnięyfzego miłości mgża, nieporownaney 

cnoty cz ło w iek a ..,. Nieftetyż! ftałana fig fa­

mo chęąc niegodną ciebie, y  dopiero teraz 

gdy mi fie rozłączać przychodzi z światem, 

zaczynam fig poznawać na prawdziwym mo­

im fzcześciu! ferce twoie ofiarow ała mi za- 

w fze to prawdziwe dobro, a moia obrzydli­

w a  pycha wzgardzała zaw fze wielkim tym

twoim
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Cwoitn dobrodziey ftwem. A ch! gdyby mi B og 

pozwoli i ż yc ia , iak odmienne byś w e mnie 

oglądał fentymenta! A llafS famym iey tylko 

miłości oświadczeniem, y  wylanemi łzami na 

to  odpowiadał. Lecz przeftał W krotce pła­

k ać , Pań Chablais przyw rócił mu nadzieig. 

Polepfzenie zdrowia Amelii było oczyw ifte: 

przez długi czas iiie m ogła przyiść do fiebie, 

a uiilność Allarda w  ftaranitt fig o iey zdro­

w ie , y  w  dawaniu iey ratunku zawfze była 

nieodmienna: tak fig zawfze fpraW ował, ia - 

ko prawdziwie zyezliw y przyiacieł, k fory  

zaZw yczay niewym owną unoli fig radością, 

gd y ogląda oddalonego przeż nieiaki czas 

przyiaciela fwegd powracaiąće fig do fiebie 

ferce. Gdy iuz nie widział potrzeby trolka- 

nia fig o zdrowie fw oiey zony, ftarał pozba­

w ić fig tey boiaźni, którą mu dobrze wiado­

ma iey natura ffufznie lprawiła. Szgdziw y al­

bowiem maiąc w iek , y  doikonałe doświad­

czenie, poznaw ał, ze niepotrzeba było do­

wierzać obietnicom uczynionym w  takim mo­

mencie, w  którym  ferce w lzyftko przyobiecać

ieft
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iell gotow e; poki tylko, trwa w  nas porufze* 

nie, wymufza na nas częilokroć obietnice, 

o  których zapomiuathy iak tylko toż poru- 

fzenie uftaie. Lubo w ięc ferce iego bardziey 

a niżeli czyie było na wfzyftko pow olne, 

chciał iednak, ażeby nawrócenie iey famemu 

tylko  był winien rozum owi. Rzetelność, 

w ielką ma zawfze lkutecżność, iąk tylko od 

w yfokiego humoru, y  okrucieńftwa iell dale­

k a . Bez pokrywki w ięc , opowiedział iey 

przyczynę fwoiey boiaźzii, y  otw orzył żąda­

nia. Niebiofa nakłoniły cię do moich m yśli, 

m ów ił do fw oiey żony, zdaie mi Iię naw et, 

że nie dla czego innego fpuściły na ciebie tak 

niebeśpłeczną chorobę, tylko ażebyś Iię nau­

czyła być z przywiązaniem do tego, ktorego 

fam tw oy obowiązek, a ofobliwie wielka ku 

tobie miłość, rofkazywała wzaiemnie kochać. 

Miałem prawdziwą przyczynę, m ów ił daley, 

uikarżać iię na ciebie; oziębłe twoie ze mną 

poflępowanie, pogarda, y  wyniofłość, odda­

liły  mię były nie co od ciebie. Przyznaię ci 

ftg fzczerze, rozumiałem że iuź na zaw fze od-

wr«-
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Wrociło fig było od ciebie moie fierce; lec» 

miłość, która fię raz zapali \v fercu poczciwe­

go  człow ieka, nie może nigdy zupełnie za­

garnąć. Miłość moia ku tobie o ży ła , odzy- 

ikała nawet w fzelką moc fw oię, gdym cig 

Zobaczył w  n iebeśpieczeńftwie. Prźyw roci- 

łem ci moy afFekt, coś ty  wdzięcznym, przy- 

igła ferćem ; płakaliśmy Wzaiemnie, łz y  te 

wyprow adzała z ferca naizego m iłość, y  po­

znałem w  oftatnim tym  moim niefzczgśchi, 

iak ieft rzecz miła Wylewać łz y  z  miłości. 

Lecz  w  krótkim czafie zal tw o y gorzk i, y  

gw ałtow ność twoiey choroby, przyprowa­

dziły mnie do rofpaczy, a po rofpaczy łłodka 

naftąpiła nadzieia. Powracając fig do życia, 

przyw róciłaś fercu moiemu ukontentowanie, 

fprawiłaś, źezaiaśniała w  nim iutrzenka fzczg- 

sliw ości, ktorey do tych czas ieiżęze niezna- 

łem . Nigdyś albowiem kochana moia Ame­

lio , nigdyś iefzcze az do owego czafu, nie 

Weyzrzała na mnie była prawdziwą miłość 

W yrazaiącym o k iem .. . . Obchodzenie fig 

tw o ie .. . .  Lecz daymy iuź pokoy tym ulkar-
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żaniom fię. Ten tylko w  pamięci będę miał 

moment, który mi dal godną kochania zonę, 

będę go 'miał za\Vfze przed oczym a, ażeby 

inne naftępuiące momenta, były mu podobne. 

Amelia chciała m ów ić; lecz im bardziey kto 

uczuie W fobie miłość, tym mniey do w ym ó­

wienia fię znayduie w  fobie fpofobności; rzu­

ciła lię na fzyię fwoiego męża, prżyćifnęła gd 

mocno do fiebie, a oczy iey fatńe doikonałym 

ferca były tłumaczem.

Allard nagotował iuź był fię dobrze na td 

konw eH acyą, a zatym  mógł ią daley pocią­

gnąć. Ukochana nioia Amelio > moWił> nie 
będziefz fobie miała za urazę, ze tw oy mąź, 

ze człowiek, któregoś ty źyw ey miłości fen- 

tymentami zniewoliła ferce, z tą  mbwić zto-» 

bą będzie fzczerością, ktorey w yciąga pra­

wdziwa przyjaźń. Nierozum iey, ażebym ie- 

fzcze kil tobie miał iaką niechęć. Jeżeli przy­

pominam fobie twoie przefzłe niedofkonało- 

ści, nie dla czego to inrińegb czynię, tylko 

ażebym bardziey fciefzyl fię cnotami, które ich 

W fercil twoim  zaftąpiły mieyfce. Niedofko-

iia-
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m loscite  twoie będąc przyczyną moiegonid- 

fzczęścia, czyniły cię ta k ie  niefzczęśliwą. 

Nie może albowiem nie być ten niefzczęśli- 

w ym , który przez dumę y  wyriiofłość od­

dala iię od tych łudzą z  ktorenłi będąc poflu- 

iznym  Boikirri w yrokom  i y ć  koniecznie po­

winien. Ż y i w  przyiaźni z temi kobietami, 

które dla żamęścia twego, ftały ci iię rowne- 

łni. Przepędziłaś młode twoie lata w  gma­

chu, który Rodzice twoi nazywali pałacem. 

Urodzenie twoie hie dozwalało ći zabawiać 

lig temi pracami, które od ftanu wieśniackie­

go  Wfzelką oddalaią tęfknicę, y  w  których 

nawet fniakuią fobie, ąjewni będąc, ze ie dla 

ulubionych fobie podeymuią ofób. Roboty, 

które podeymuią rażeni ż fwoiemi Rodzicami* 

ftaranie w d an iu  ratunku fw oiey Fam ilii, ii- 

ftawiczna agitaćya, wefołość, famo wieśnia­

ckie życie podaie ini do ferca milfze daleko y 
frźyiem nieyfze myśli, had te, które miewaią 

w yź fż e y  rangi tnatrony, hietriaiące dobrey e- 

dukacyi. Śtryi tiiOy, który wiele obiechał, 

kraiow* y  wfzędzie dla fw oiey proiloty, fzcze- 

^  Fośći*
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rości, y  głgbokiey rzeczy wiadomości z u -  

kontentowaniem byw ał przyim owany, po­

wiadał mi czgfto, ze powielekroć razy widy­

w a ł, iż wieśniacy wielkich Panów , y ro z u - 
- mnych nawet łudzi, rozumnym fwoim dy- 

fkurfem wprawiali w  zadumienie, tak dalece, 

źe fobie fmakowali W ich konw erfacyach, y  

nie mogli fie widziwić rozumnym ich rozmo­

wom . Niepogapdzay wigc od tego czafu lu­

dźm i, którzy nie fą dla fwoiego ftanu godni 

wzgardy, ponieważ w  nich y  uczciwość znay- 

duie fig y  mądrość. Miey nas przecie za ludzi. 

Nie opufzczay w  ftanie twoim zażyć naywigk- 

fzych rolkofzy, fpraw, ażeby ćig kochali 

W fzyfcy wiofki nafzey obywatele. Nie mo- 

źefz iuź teraz powątpiwać, że cig tw o y fyn 

y  mąź ferdecznie kocbaią. Nie obiecuig ci 

nic, odezwała fig z płaczem Amelia, y  przy- 

cifkaiąc do ferca fwoiego mgża, nie obiecuig 

ci nic, lecz fam zobączyfz.

T egoż  zaraz momentu porzuciła w fzyftki* 

fwoie ftroie, które źadney iey iuż nie przy- 

daiąc ozdoby, to tylko fprawiały, że fig dy-
ftyn-
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ftyngw ów ałaod innych wieśniaczek. Wzię* 
ła na iiebie profty gorfet, biały fartufzek, ka­

pturek beż kornetów, y  w  tyiii ubiorze przy­

zwoitym  żonie Allarda pofzfa do fw oiey fą- 

fiadki; Antonina, (tak fig nazywała fąfiadka,) 

żadżiw iw fży fig , iż odbierała od Amelii w i- 

ży ^ >  y  ź e i? oglądała w  wieśniackim ubio­

rz e , długo nie mogła w yiść  z  zadumienia. 

O B oże! rzekła do n iey, y  tyżto uftroiona 

tak, iak y  inne wieśniaczki prZychodzifz dd 

fchaty ubogiego rolnika? Mąż moy, odpowie­

działa Amelia, OtWórzył mi iuż ocży. Stara­

nia iego om nie, dobroć y  miłość wznieciły 

W mey dufźy ludzkość, y  WzaienWy ku rtie- 

inu affekt. Cnoty te przyprowadziły niig dd 

tozumu. Wftyd^g fig teraz dawnego moieł 

go życia , które mig wfzyftkitn podawało W 

nienawiść. Brzydzg fig moią pychą y  niero- 

zumtią dumą; Pragng zakofztow ać tych rd- 

ikofży, których iako mriie upewnia m oy ko­

chany Allard, nigdzie tylko- na wfi n ie  można 

Zażyw ać, pragng ziednać fobie u wfzyftkich 

miłość^ racz być moią przyiaciółką y mówiła

’  daley
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daley Amelia, ofiaruię ci wzaiemnie przyiażrr, 

y  nieikończenie ci będę obowiązana, ieżeli ią 

laika wie przyimiefz. Dobra z  natury, w e- 

fola, żyw a, y  fzczera Antonina, przyięta z u- 

kontentowaniem tę Amelii ofiarę, y  w  krótkim 

czafie przyiaźń ich dolkonale lię ugruntowa­

ła, konwerfacya ich pociągnęła fię długo, y  

arcy im była m iłą; Antonia prowadziła dy- 

fkurs o fwoim  gofpodarftwie, o fwoim mężu, 

y  dzieciach, o fzczęśliwości zgodnie żyiące- 

go  małże ńftw a, o ukontentowaniu ktorego 

doznaie dobrze obchodzący fię z fwoiemi fą- 

fiady, tudzież 0 tey rofkofzy, którą mieć mo­

żna z obowiązania ich fobie y  z odbierania od 

nich pomocy Wzaiemney, będąćey dowodem 

oczyw iftey miłości y  prźyiażni. Z  taką zaś 

dvikurś fw oy prowadziła żyw ością, z taką 

dokładnością, że Amelia uczuła W fobie wzrU- 

fzone w nętrzności, y  rofpływała fię od ra­

dości. Uczuła W fobie tę wewnętrzną po­

ciechę, którą nas tylko fam dylkurs o rze­

czach y  żyw e odmalowanie prawdziwie ro- 

Ikofznego życia nabawić może. Czyliż ieit

tzecji
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rzecz podobna, zaw ołała, będąc tak Milko 

przy fzczęsliwości, mogłazcm nie poznać fie 

nigdy na niey, Ach! fzczęśliwość ta Uroniła 
zaw fze od domu AIJarda, iak tyłkom ią do 

piego wefzła, o przyiaciołko moia! o kocha­

na moia Antonino! dopomoż mi, ażebym ią na 

nowo do niego w prowadziła. Antonina ra­

dziła iey nadewfzyftko, ażeby wzgardziła 

chw ałą, fzłą za radą fwoiego fercą, była z 

przywiązaniem do fw ego męża, kochała fwo- 

iego fyna, y  tak wefoło jak ona zabawiała fię 

pracami około gofpodąrftwa, tudzież żeby 

fię ftarała iako nayw ięcey mieć przyiaciołek, 

z  ktoremiby przy wfzeikiey wolności tak o 

iwoich potny slnosciaęli, iako y  przeciwno­

ściach rozmawiać mogła, Amelia nim odefzfa 

od niey, podziękowała iey, uścifkałaią ferde- 

cznie, yuprafzała, aż.ebyiąteżpoNiefzporaęh 
nawiedziła,

Nayciężfza ieft rzecz, gdy kto chce popra­

w ić  iię , do cnoty uczynić pierwfzy krok , y  

przezw yciężyć ten fzkodliwy w lły d , który 

częftokroć przefzkadza do odmiany żye ia .

Amelia
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Amelia odważne miała na wfzyftko ferce, nip. 

bała fig, ażeby w  tym dobrym nie uftała przed- 

iięwzięęiu, była albowiem dolkonałe przekor 

nana, iż  w  tym trwać zawfze miała. Była 

w  Kościele z miną ikromną, lecz wefołą, w yr 

ęhodząc zK ościo ła  tyle dokaza{a,żefobie.iuż 

uymować zaczęła te. kobiety, ktorenoi nay- 

bardziey bytu wzgardziła. Zefzła fig z Mar 

tką Lu cyi, pokazała ną tw arzy wftyd y  żal 

ukryw aiąęy fig w  fercu , ze  ią  fobie pbrat 
ziła.

Miefzkańoy ow ey. wiolki dziwuiąc fig nad 

proftotą ubiórow  Amelii, a bardziey iefzcze 

zaduniiewaiąc fię nad iey przyiemną ludzko­

ścią, niewiedzieli iakieyby rzeczy przypifać 

■mogli taką odmianę. Kochali w fzyfcy Allar- 

da, w fzyfcy w ięc niezmierną uczuli pocie­

chę, y  pobiegli mu winfzować. Serce iego 

Unofiło fię radością, którą ponieważ raz pier- 

w iz y  w  fobię uczuł, z wielkim nią nafycał.fię 

łakom ftwem , lecz z arcy-dolkonałym  fma- 

kiem. Radość ta dodała mu lkrzydęł do pręd- 

feego do domu pow rotu, znalazł w  nim A -
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fnelią przycilkaiącą do ferca ityolego fyna. 

Obłapił ie oboie fwoierni rękoma, y  w  tey tak 

miłey pofturze zoftaWał tak długo, ze go w  

jaiey Antoniną zaflała, Ukontentowana tak 

miłym \yidowiikiem, poczęła klaikać rękam i, 

wyikoczyła po izbie, uśęiikala każde z ofo- 

bna, y  niemogąc ukryć w  fercu fwoim pocie­

chy pobiegła opowiadać po całey wfi to co 

Widziała. Opowiadam wam moie dzieci we- 

fele wielkie, mówiła do młodych wieśniacz- 

k ow  y  wieśniaczek. Jdźcie, fprowadźcie o- 

boie y  dudy, będziemy tańczyli, ia idę goto­

wać dla was wieczerzą; biegnie czympredzey 

do domu, bierze wfzyftkie leguminki, y  ży­

wności, które tylko miała,'zanofi ie do Ame­

lii, otwiera fig iey z Woią intencyą. Amelia 

w yflaw ia iey proiekt pod .Niębiofa, AHard., 

B azyli, y  dwie ow e niewiaity krząraią lig o- 

koło prąęy. Ogień żyw o,fig  pali, obrącaią. 

fig rożny, y  wieczerza w  krótkim momencie 

ftaneła gotow a, Pleban przyfyła fwoich no- 

zow , łyżek y  wina. Przychodzi'fam  na teu 

w efo ły  bankiet, nie dla tego, ażeby był przy-
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czyną fubiekcyi y  umartwienia, lecz żeby fię 

rów nie ze wfzyltkiemi ciefzył. Już  Jmć Xiądz 

German (imię Plebana) pobłogoflawił był po­

traw y, iiiż mięli \vfzyfcy do lłołu fiadać, gdy 

Allard poftrzegł, ze nie ftawało przy bankie­

cie Lucyi, y  ęąłey iey Familii. Ludzkość two- 

ia iuź cię teraz nic nie kofztuie, rzekł do fw o­

iey  żony, idź proś tych ludzi, którzy nas ko-; 

ęhali, ktorycheśmy obrazili, którzy podobno, 

zeęhcą z nami fię iędnoczyć. Scifnęłą za rę­

kę fwoiego męża y  pobiegła z. Antoniną y  z  

fynem fwoim doKodzicow Lucyij z początku! 

W przezwyciężeniu ich wiele doznała tru­

dności, lecz Bazyli klęczący u nog ięb, y  

Antonina ciągnąć ich gwałtem, przywiedli ich 

do tegę, źe odw ażyli fię iść z Amelią. Allard, 

wielką przyęhodząęym oświadczył w dzjfr 

ęzność, y  obecność ich pomnożyła i,egp, ra­

dość. Lucya nie byłą nigdy, iak na ow  czas 

pięknieyfzą, y  pięrfi iey od ipiefzenia fię dy- 

fzały, a boiaźń malowała na iey iagodach też- 

fcme ro ź e , ktoremi radość przyozdabiała 

tw arz Bazylego. W fzyftkich oczy obrociły

fig
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fię na tę tak śliczną parę. W fzyfcy niezmier«? 

nie fobie życzyli widzieć ią iak nayprędzey 
złączoną.

Amelią wfpąrta od fwoiego męża częfto- 

\vata na tym bańkieęie gości z tą ochotą, 

którą famo tylko rzetelne ferca ukontento­

wanie dać może. Odrodziła fię światu z nie­

zmierną fwoią rolkofzą, dała lię powodować 

tym  fentymentom, które podaie natura; Gdy 

dlą pomnożenia radości, brat iey pokazał fię 

W pośrzod cąłego zgromadzenia, onanaybar- 

dziey tęgo pragnęła, ażeby go była miała za 

świadka fw oiey fzczęśliw ości, on także fam 

niezmiernie fobie życzył widzieć ią lzczęśli­

w ą , lecz znaiąc dobrze iey naturę, nie mógł 

fię ł eg0 lp od ziewać. W  zadumieniu fwoim 

rożne iey zadawał pytania, Ąmeiianie chcia­

ła fama ufpokaiae iego ciekawości. Pofadzi- 

ła go przy Jmci Xiędzu Germanie profząc, a- 

żeby go o wfzyftkim inform ował. Zacny 

Fafterz opowiedział hiftoryą dwóch tych mał­

żonków. M ów ił z wyrażeniem podziwienia, 

y  z żyw ą  dokładnością, m ówił z honorem o

cno-
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cnotach Allarda, y  wyfokie dawał pochwały 

Am elii, że fig nawróciła do cnoty. Mówił 

zaś z tą żyw ością, dokładnością, y  wyrazem, 

które fą oharakterem dyłkurfn człowieka cno­

tliw ego, gdy z niezmiernym fwoim ukonten­

towaniem w ychw ala cnoty. D ’Ormond Pu­

cha ł go z  przyzw oitym  ręfpektem. Serce ie- 

go  zachodziło nieiako drogę, Iłowom godne­

g o  tego polzanowania Kapłana. Oczy iego 

fzukąły oczu fwoiey fio ftry, y  oświadczały 

Iey  niezmierną radość.

Po ikończoney wieczerzy dudy dały fię fły- 

fzeć. Allard z fwoią żoną zaczął wieśniacki 

balet. W zięła potym Amelia w  taniec Oyca 

Lucyi, T u  z prawdziwym przyiaźni oświad­

czeniem uścifkałifię oboie. Lucya w yzw o­

liła potym Amelią. Poitępek ten iey Oyca 

m ógłby był komu fprawićpodziwienie, gdy­

by fnadno nie dociekano iego przyczyny, 

Pocalow aw fzy fwoię córkę z  oświadczeniem 

tey  m iłości, ktorey miłośny Oyciec ukryć w  

fobie nie m oże, "rozkazał iey w ziąć w  taniec 

B azylego . Drżała idąc ku niemu: miłość, U-

kon-
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kontentowanie, y  \yftyd Panieńfki, wfzyftkre 

i.ey napełniały zmvIły; Bazyli drżał wzaiemnie, 

w idząc ią  zbliżającą fig ku fobie, ferce iego, 

wzrufzone tłukło fig w  nim od wefelą y  mi­

łości, W fzyftkich gęści obrociły fig na nich 

oczy: d’Ormond pierwfzy raz w  życiu napalł 

fw oie oczy naymilfzym, iąkie tylkp mieć mo­

że natura, widowiikiem, prezentuiącym mu 

dwie ofoby przyłączaiące do młodości y  do 

w dzigkow  fwoich ten pociągaiący do fiebie 

ferca, w fiyd ; który fizacownieyfzy ieft nad 

famą urodę. Po (kończonym ich tańcu, m ło­

dzi wieśniacy zaczęli fwoie tańce. W efolość 

w ydaw ała fig na ich czołach, a ukontento­

wanie do wylkakiwania dodawało im ochoty. 

Tak w  pierwiaftkach świata człowiek wefelił 

fig w  fianie niewinności! y  poświęcał przez 

wieśniacki taniec, ochoty y  okrzyki arcy-mi- 

łe , Boftwu fwoie fprawy. Wfchodząca Ju ­

trzenka uczyniła koniec temu baiikowi. Ka­

żdy fzedł do fwoiey pracy ,.,zabieraiąc to iîfcd- 

kie z fobą ukontentowanie, które fig zoftaie 

w  fercu nąfzym po czyĄych a; prawdziwych 

roikqfzach. D'Or-
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P'Qrrnond rzeczami temi, na które zapa­

tryw ał % ,  prawie odfzedłfzy od zm yllow , 

niewypowiedzianie fobie fzacpiąc Alląrda na­

turę, unofząc fię podziwieniem y  ąffektera 

ku fwoiey fioftrze, czuiąc w  fobie Wielką mi­

łość ku fwoiemu iieftrżeńęowi, poftanowił 

przepędzać dni żyęia f\yegQ wraz z temi lu­

dźmi, którzy go nie mogli nie uczynić fzczę- 

śliwym . Sprzykrzyło mu fię iuź było życie 

tułackie, które przez długi czas prowadził. 

Spoteczeńftwo, w  którym był przymufzony 

żyć, nie przypadało do iego myśli, będąc Fi­

lozofem między takiemi ludźmi, którzy lame- 

ini tylko zabawiali iię bagatelkami, którzy 

fypiali dla uniknienia tęiknicy, u których nie- 

ipokoynpść y  tumult miane b yły  za wefołość, 

U których naoftatek człowiek rozumny ucho­

dził częftokroć za chimeryka, pragnął tego 
fzczęśliwego momentu, w  ktorymby mógł po­

targać te kąydany, które go ucifkały; lecz 

wielka fzczupłość fortuny, nie pozwalała mu 

aż do ow ego czafu zażyw ać wolności fpo- 

ozynku. W  domu Alłarda poznał dopiero,
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ź e będąc bardzo ubogim co do zbytku , byt 

bardzo bogatym co do fzczęścia. Poftanowił 

w ięc w  nim ugruntować fwołe pomiefzkanie. 

W fzyfikim  albowiem zdawało fię, że now e 

W nim pokazały fię rolkofzy y  ukontentowa­

nia. Zgoda przyw róciła była do niego po- 

dufałość y  miłą familiarność; krotko mówiąc* 

fzczęśliw i iedno dla drugiego* Allard y  Ame­

lia o dobro y  fzczęśliwość Bazylego iedyni* 

fię fiarali. Lucya, godna ze wfzech miar mi­

łości. L u ćya, mogła go fama gruntow ni* 

Uczynić fzczęśliwyrm Jmć Xiądź German* 

Oyciec y  prźyiaciei wfzyftkich fwoich Para- 

fianow prófzohy, ażeby nowe do otrzymania 

mu iey Uczynił kroki; nie w iele w  tym zażył 

trudności. Rady poczciwego człowieka tyle 

inogą w  dufzach proftych, a cnotliwych, ile 

prawa. W e wfzyfikim w  krotce między Ro­

dzicami fianęła umowa. Jednym fercem ż y ­

czyli fobie fzczęśliwości fwoich dzieci; prze­

to zroW ną radością y  ochotą zaprowadzili ie 

przed Ołtarz. Bazyli y  Lucya poprzyfięgli fo- 

wieczną miłość; bardzo im łatWo był#

d«-
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'dotrzymać prizyfięgi, bo obiecywali fobie b y j 
Wiecznie fzczę śliwemi.

Lućya wfzedłfzy do domu Allarda pomno­

żyła w  nim fzczęśiiwośd. Amelia z mężem 

fwoim zapatrywali fię na nią, iako ha dar da- 

hy fobie z Nieba W nadgrodę cnot fwoich. 

D ’Ormond upatrywał w  niey naturę dobrą j 

ciągnącą do fiebie każdego ferce, w efo łą , łb  

tuiącą f  ę, niczym fię nie zafrhucaiącą, którą 

lubo w  imaginacyi fw oiey częfto fobie w y- 

ftawiał, nie rozumiał iednak, ażeby kiedy ta* 

ką mógł widziedna święcie. B a z y li . .. . do- 

ikonaley iefzcze znał fię na niey, bo iey był 

mężerm

Nieofzacowany Allard Filozof według fwb- 

iego ftanu, a kto w ie , ieżeli nie naylepfzy* 

ponieważ fzedł za naukami doświadczenia, y  

za natchnieniem natury, ciefząc fię tym da­

rem Boikim, myślił o ludzkiey ułomności, y  

wiedział doikonale, że w pośrzod fzczęśliwo* 

ści dufza nie ieft wolna od przykrych niefma-» 

kow* Otworzył fwoie zamyiły d’Ormando-

Wi,
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fobow zapobieżenia przyfzłym niefzczęśliwo- 

ściom. Pomnażaiąc fw oie prace nie przym na- 

żali fobie fatygi, bo ie czynili dla miłych fobie 

y  arcy-pożytecznych ofob, y  owfzem prace 

fwoie zamienili w  roikofzy.

D ’Ormond (zczupfe maiąć bógaćlwa, iecż 

nie maiąć nigdy przywiązania y  guftu tylko 

do tych fżaćoWnych rzeczy, które nikogo nie 

przyprowadZaią do uboftwa, to ieft do nauki* 

do ludzkości, dotrzym ał był w  całości po- 

mnieyfzey fumki, ktofa mu fig doftała była 

W dziedzictwie po lego Oyću. Nie miał Wfzy- 

ftkiego nad 20000 złotych; lecz był prawdzie 

Wie roftropnym. Szczupła ta fumka nie tyl­

ko mu była doftateczna na opędzenie potrzeb* 

lecz nadto na żapomnożenie cnotliwych przy-» 

iacio ł, których tylko fobie przyw łafzczyło 

iego ferce. O dłożył iey cząftkę na kupienie 

arcy-pięknego dom oftwa, położonego przy 

ślicznym iednym pagórku, refztę zaś w ydal 

na zakupienie gruntów , które go otaczały.

tlgrun*

47
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Ugruntował f\yoię pomiefzkanie według 

maxym tey Filozofii, ktoraby mogła wielu 

przyprowadzić do zakochania fię w  naturze, 

gdyby ludzie odw ażyli fig być prawdziwie 

fzczęślityemi. Upatrywał w  fw oiey fićftrze- 

nicy naturę poczciwą, y  drugą prawie w  o fo­

bie iey widział Julią* tego tylkd iey nie fta- 

w ało, źe takiey, iak ona hie miała edukacyi 

lecz y  w  to nauki m ogły potrafić. Dał ie więc 

d’Ormond zawarte w  kfiązce Lucyi, która 

w yczytała w  niey więkfzą część takich rze­

czy* o ktotych po Części iuź przedtym my- 

śliła , nie thdgąc ich tylko dołkonale poiąć. 

Kfiązka ta była dla niey fkarbem. W ypełni- 

w fzy  powinności Religii* zamykała fię z nią 

ty dni święte. Ufiłowała nadewfzyftko poiąć 

Jjoilęplci Julii, co fię tykało domowego gofpo- 

fiarfttya. WfzyftkiegCt tego pilnie chwytała 

fię* cokolw iek do fw oiey fytuacyi tyidziała 

potrzebnego, y  porzucała Czytanie nie w ięk­

fzą żabrawfzy miłość ku fwoim Rodzicom, 

łecż w ięcey rozumnych do wynalezienia no- 

tyych podobania fig im fpofobow.
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Pomtefzkanie w ieyfké  d’Ormonda nie mnTeÿ 

było wygodiie, iàk profté.* Profpêkt iego był 

arcy-miły, ïq’-ci, po których rzaka maiącc nà 

brzegach fWoich ztelüriè wiérz'bÿ, ptynąc w ę­

żykiem, miłe fpraWoWalâ oczom Widüwilko> 

polâ przykryte obfitym Zbożem, ÿ  urodzaynè 

drzeWà ńagińaiące fip pod oWocàmi w  kolà 

iotacZàly to iégO milé pômiéfzkànie. Dzień* 

ktorëgo W niiii żaćżąt miefZkâd, byf d lièiü 

balu; lecz balu danegô prżeZ d'Ormondà, nâ 

ktory faolà Liićya gotowała potrawy, nié rhogł 

ińióć W fobiè, ani zamiefzaniâ żadnego ; arti 

zbytkii. Miła Wefotóśd, riatiiralrié Wdzięki* 

y  Wieyfka proftota, Wfzelką iego były Ozdo­

bą, a famé ziemlkié OWoce y  drzewka* czyni­

ły  go Wfpańiałym. Sama Liićya przeZ ufnośd 

W fWóim \Vuiu prZygOtoWałd była ikrycie 

w fzyltko Z tą guftii delikatnością, która W 

każdym znayduie (tanié, y  k córa ciągnie do 
fiebie Wfzyftkićh ferca.

Allard ÿ  Amelia z Bażylim powracali Z prâ- 

ćy. Upał był na ten czas wielki, twarą ich 

fama pokazywała, że potrzebowali y  fpoczyn- 

• » .  ‘ ,  ku,
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k u , y  pofilenia fię. Gdy d’Ormond zaprofii 

ich , ażeby wftąpili do niego, y  zażyli tego 

chlodku, który czynił blilki przy domoftwie 

iego pagórek. Amelia, która fię iuź była nau­

czyła fzacować fobie cudzą ludzkość y  w zglę­

dy, fprzeciwiała fię iefzcze nie co tey rekrea- 

cyi. Allard iednak, który dofkonaley iefzcze 

od niey wiedział potrzebę akkomodowania fię 

ludziom, zezwolił z ukontentowaniem na pra­

gnienie d’ Ormonda. Lecz iak w ielkie ich 

było ządumienie, gdy wfzedłfzy w e drzwi o- 

groda, ktorego niewiedzieli iefzcze, kto byl 

Panem , zobaczyli przeciwko fobie w ycho­

dzącą L u c yą , która przy(łoynie przybrana, 

maiąc przypięty bukiet rożow y, y  kwiatkami 

przybrane w ło fy , biegła ku nim z wielką ra­

dością? Nie pozw oliła irticzafu do mówienia. 

W zięta Allarda iedną, a Amelią drugą ręką, 

y  zaprowadziła ich pod altanę zrobioną z w i­

śniowych drzew ek; Bazyli fzedł za niemi ci­

cho, d’Ormond ciefzył fię z ich zadumienia 

y  ukontentowania. Zaftali w  tey altance ftoł 

przyftoynie zaftawiony. Przykryty był cały

łęgu-
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leguminami arcy-w y bornie odLucyi przyprą* 

Wnemi, fałatą, świezemi iaiami, y  naylepfze- 

mi iakie tylko w  ow ey  porze roku znaydo- 

Wać fig m ogły fruktami. Kanapki porobione 

z  darniu « u żyły  im za krzeflà, liftki zwolna 

od połnocnego w ietrzyku wzrufzone miefza- 

|y  fig zroznem i kwiatami, a ptafzgta kupiące 

fig , za żw yczay  około zachodu Iłońca miłą 

kontentowały ich ufzy melodyą, chłód, yp ig - 

kność wieczorna, śpiewanie ffowika y fz czy - 

głow , fzemranie miłe rzeczki, zapach kwiat­

k ó w , a nadewfzyftko uczucie wewngtrzne 

miłości y  zupełnego ukontentowania, ciefzy- 

ło  wfzyftkich bankietnikow, y  arcy-rołko- 

fznego milczenia było przyczyną. Serce nieo- 

fżacowanego Allarda, tłukło fig w  nim od ra­

dości, a oczy iego p ływ ały  w e łzach. Ame­

lia raz na fw ciego mgz’a y  fyna, drugi raz na • 

fw oiego brata y  ¿ong fyna fw ego pełnym mi­

łości poglądała okiem. T w arz  Bazylego w y ­

rażała na fobie wdzigczność y  miłość. T w arz  

Zaś Lucyi wigkfżey iefzcze nabrała pigkności 

dla nowych .w dzigkow , y  wefoiego humoru.

C a  D ’Or*
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D ’Ormond czuł w  fobie, i i  dopiero żyć za­

czyn ał Przerwał naoftatek z Lucyą m iłe, 

w  którym zoftawali milczenie. Zaśpiewali 

razem piofneczkę o roikofzach m iłości, fło- 

dyczy przyiaźni, y  błogoflawieńftwach nie­

winnego y  fpokoynego życia» D Ormpnd 

miał głos wdzięczny y  w olny: ferce Wzrufzo- 

ne affektami dyktow ało mu piofneczki. LU- 

cya nie znała pfocz natury, żadnego do śpie­

wania nauczyciela, lecz głos iey tak był mi­

ł y ,  że wfżyftkich prawie odprowadzał od 

żm ylłow . Brzmienia floW ich rozlegały fię 

W głębokości ferca, y  znacznie pomnożyły 

ich ukontentowanie; żadumienie tó m iłe, 

bardziey iefzcze zoftało pomnożone, gdy d’Or- 

taond po w ieczerzy zaprowadził krewnych 

fwoich do izb dla przyftoynego ochędoftwa 

a rcy-m iłych , y  opowiedział im , źe byli W 

Wtafnym fwoim dom u; nadaremnie ufiłowali 

odpowiedzieć mu na to , hie m ogli dla nie- 

ztmerUey radości w ym ów ić Iłow a, obłapili 

go  ty lko  z niezmiernym ukontentowaniem, 

y  ucałowali, ^  ^
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AUard y  Amelia nie mogąc d!a niezmierney

radości fw oiey, y  ukontentowania zm rużyć 

oka, na rozmawianiu o fwoiey fzczgśliw oścł 

całą noc przepędzili. Brat tw oy, m ów ił A l­

lard, ieft aniołem z nieba zefłanym, dla do­

pełnienia nafzey fzczgśliw ości. Znalazłfzy 

tw oie ferce, ktoretn była utraciła, nie pra­

gnęłam iuź wrgcey n iczego, odpowiedziała 

Amelia, lecz brat moy przymnażaiąc nam do- 

ftatkow fwoiemi dobrodzieyftwy, nie każe mi 

lig bać, ażebym cię oglądała w  ftarości tw a- 

iey cierpiącego nędzę. Konwerfacya iego 

miłą dlą,ciebie będzie rozryw ką, odpgdzaiąc 
w fzelką tgiknicg-, ą praca rąk nąfzych w v- 

ftarczać będzie ną wfzelkie twoie potrzehy, 

Niech będzie B og  poeliwalon, że nas nie.u- 
czynił tak bpgątemi, ażebyśmy unikać mogli 

pracy, dzieci nafze nie będą \y prożnpwanlu, 

y  tęfknicy prowadzić fwbiego życia . Gdy 

bak z fobą rozmawiali, fzczęśliwii iefzcze od 

nich, Bązyli y  Lucya,. fłodkich miłości za-, 

żyw a!i rofkofz}', a d’Ormond fmakowął W 

tey czyftey roikofzy, którą człowiek Judzki y
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wfpaniały czuie wnadgrodzie za dobre twoi« 

uczynki.

Jak tylko dzień pokazał fię , poprowadził 

AUarda y  iego Syna po wfzyftkich do dorno- 

ftwa należących gruntach. T e grunta, mło­

dzieńcze, rzeki do niego, praca twola powin­

na uczynić pożytkuiącemi, gdy będą przez 

cnotliwe y  filne uprawione ręce, wyftarczą 

na w yżyw ienie tw oiey Familii, na potrzebę 

ubogich, y  na zaprafzanie do nas częfto pra­

w dziwych nafzych przyiacioł. Powrociwfzy 

fię z gruntów owych do domu, d’Ormond po­

kazał Bazylemu kilka fprzęgow rolłych wo* 

łow , y  wfzyftkie do rojnićtwa potrzebne in- 

ftrumenta, Jmć^Ciądz German poftarałmu fię 

o parobkow filnych y  umiejętnych. Prezen­

tow ał onych nowemu ich Panu, mówiąc: że ich 

fam nazaiutrz miał zaprowadzić do pracy. 

Lucya w zięła na fiebie całe około domu go- 

fpodarftwo. Allard zfw oiążonąpow fźechnie 

do wfzyftkiego intereiiowali fię. Zaraz pier- 

w fzego dnia tym w fzyfik ie rzeczy rozrządzili 

porządkiem , w  którym zawfze trw ać miały.

Wie-
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W lewali w  fercawfzyftkich miłość pracy przez 

pochwały, które dawali pracowitości, y  przez 
zupełny kredyt,

Bazyli rczw efejony poznaw fzy fig dolko- 

nale na fzczęśliwości fwoiego ftanu, dodawał 

W  rolniczych pracach ochoty, przez śpiewa­

nie, przez jyefołe m ow y, y  w yrażenie do- 

ikon a tego na tw arzy ukontentowania, /'w iel­

ką ochotą fzedł każdy bardzo, rano w kompa­

nii z niemi na naywiękfze prace, Bod cz,,s 

pracy w ydaw ały fig śm iechy, bo radość z 

Hinieyfzała fatygę. Gdy iuz fłońce zaczynało 

dogrzew ać, przynofzono dla nich obfity c>- 
biad, który Lngya oraz y  iluzebnice, ktor? 
go przynofiły, iadły z Bazyiim, y  iego robo­

tnikami: Ufiadali fobie na ślicznęy morawie

W  cleniu blufzczowym, tak dobrze iedli, iak 

y  pracow ali, y  nabywali więcey iefzcze o- 

choty do pracowania przez refztę dnia. W  

w ieczór dobra wieczerza, anadewfzyitko zu ­

pełne ukontentowanie było nadgrodą ich prac. 

B azyli ścilkał ferdeczcie raz Amelią, a drugi 

raz fw oiego G yca. Lucya odrywała go o et

ąich,
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nich, przycilkaiąc go do fwoiego ferca, d’Or<» 

rnond arcy-rozumny y oświecony nie wzgar* 

dzat konwerfącyą poczciwych wieśniaków^ 

zabawiał ich, fwoiemi pozm pw y, opowi- da-, 

iąc im arcy-ciekaw e y  zawierające w  fobie. 

Wielkie pauki, hifłorye, y  ęzęfto w ychw alał 

rozumne ich reflezye, do których m ow y iego, 

byw ały okazyą, Czafęm też zabawiał fię z 

piemi vy te gry, które rozum w ykw intny pfu- 

ie, lub wzgardzą, a godna miłości niewinność: 

W  wielkim ma pofzanowaniu. Uważano zę. 

fię bynaymniey nię gniewały gdy fędzia roz­

kazyw ał młodey ktorey, y  boiaźliwey wie­

śniaczce obłapić go y  pocałować dla odzy- 

ftan ią  fwoiego fantu. Niedziele y  święta zu­

pełnie poświęcali pobożności y  rozrywkom . 

W  te dni Familia razem zgromadzona, roźne- 

mi fpofobami pomnażała fwoi.ę ukontentowa­

nia. Raz otaczając d’ Ormond'a Ruchała z 

w ielką pilnością czytającego, go arcy-potrze- 

bną kfiążkę. Rozumny albowiem Allard, y  

żona ie g o , w iękfze tnaiąc nad wfzyftkie do- 

Świadc zenie, Lucya wypolerowana w  nowey

feko-
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jfzkolep ą bąrdziey iefzcze dowcipna dla Wro-

dzoney fobie poiętności, Bazyli w yedukow a­

n y od Oyca, uform owany od fwego W uia, y  

\yvd -ikonalony od Lucyi, nie chętnieby byli 

Buchali złych iakich rzeczy, lub iakich gru- 

biańlkięh Rom anfow; d’Ormond ponabywa! 

b y ł dla. nich tych kfiązek wprayydzie, lecz 

Wybornych, ktpre fania w  fobie, wfzyftkich 

do kochania %  w  niey pociągaią, ponieważ 

dolkonafy ięy w  fercu zoiławuią portret. 

Kfiązk? aibo wiem pod tytułem Sara, (a) kto- 

rey Francya miała honor w ydać Autora, y  kto- 

rey  iey bez wątpienia Anglia zazdrości, Jedy­

ną ich była; zabawą. Po czytaniu naftępo- 

Wął. tanieę pod w iązem , na którym Allard, 

żona iego, d’Órippnd y  fam Jnnć X iądz Ger­

man bywali przytomni. Czafem Lucya da- 

dawała poNiefzporach kolacyą dla fwoich fą-

iia-

(a )  B ay k a  m oralna w ydan a w  rok u  1 6 6 5 . w ielka  

liczba edycyi tey  k iią żk i, zakup ien ie  ie y  nagłe w ięk fzy  

czy n i honor tey  n a c y i, an iże li fam ie y  A u to r , y  pe- 

k azu ie , i e  iefzcze nie ze wfzy ftkin gułł w czytających  

ieft zepfew any.
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fiadek. Dla przymnożenia wefołości Bazyli 

zaprafzał także fwoich przyiaciol, przyto­

mność zacnych ich Rodziców nie czyniąc ni­

komu przykrości była przyczyną, źe iię w fzy- 

ftko z przyzw oitą działo przyftoynością, 

Sprzyiaii tym czyfiym  miłośnikom, którzy 

pragnęli doitąpić fzczęśłiwego Hanu małżeń- 

ftw a , lecz tych , którzy fię tylko' za famemi 

uganiali rolko fz-ami, niechcąe czci godnego 

małżeńftwa noiić imienia, byli na zaw fze od 

fadzerii od tey kompanii, ktoręy ukontento­

wanie złączone było zawfze z cnotą. V/ drii 

św ięte Lucya dawała zawfze wfpaniałfzą, y  

kofztow nieyfzą nad zw yczay wieczerzą dla 

Jm ci Xiędza Germąna, dla P. Chablais, y  dla 

Antoniny. Byli oni dobrodzieiami błogofla- 

wioney tey Familii, fprawiedliwa w ięc była 

rzecz, ażeby czafami przynaymniey fzczęśli­

w ości iey byli ticzeftnikami.

Bazyli daiąc fię powodować fwoiemu Oycu, 

O g lą d a ł  prace fwoie przez obfite urodzaie hoy- 

nie nadgrodzone; role iego należycie upra­

wne byty nayzyznłey fzemi ze wfzyftkicb grun­

tów*
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tow , winnice iego w ydały naywybornieyfze 

w ina, trzody iego bąrdziey, niż czyie po­

mnażały fię, a urodzayne iego drzewa w fzy- 

flkie prawie pod owocami uginały fię. W fzy- 

ftko m uflę powodziło; gdyby niebyłhoynym, 

W krotęeby iię był oglądał bogatym , lecz u- 

bogi miał zaw fze święte y  nienarufzone do 

iego fercaprąw o, część trzecia wfzyitkich o- 

w o ę o w  pewną dla niego była cząfłką, część 

druga łożona była na utrzymanie gofpodar- 

ftwa, ą trzecia wyftarczała na wypłacenie po­

datków, na wydatki extraordynaryine, y  na 

ęzęftpwanie fwoich przyiacioł. Oftatuiey tey 

części zażył Bazyli na wypofaźenie młodey 

Anaty, którą przyiaciel iego Marcellin kochał 

tak, iak on kochałLucyą,

Allard z całą fwoią Familią w  pośrzod nie­

winności fzczerey, y  cnotliw ey przyiaźni, 

przepędzał cnotliwe y  fpokoyne dni fwoiego 

życia, dom cftwo ich było kościołem pokoiu 

y  wefołości. C iefzylifię w  nim pomocą wza 

iemney życzliw ości, przykładami fwoiey po 

czciwosci, y  miłemi miłości rolkofżami. A l­

lard
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Jard ęiefzył fię tym , iako włafnym dziełem. 

On albowiem przez fwpie umiarkowanie, y  

ęierpliwość zaiiiofl był naypierwfzy światło 

do ferca Amelii. Zafzczepiwfzy w iey fercu 

w dzięczność, przyprowadził ią do pełnienia 

fwoich obow iązkow, y  wyfokim nabawił ią 

fzczęściem. O to fię tylko iedynie Amelia 

trolkała, ażeby prędko nie utraciła godnego 

ze wfzęcb miar fzaęunku y  ukochanego fobie 

męża. Bazyli w  famey porze fwoiego wie­

ku, Syn iey. ludzki, kochany mąż Lucyi, dla 

fam ey zdawał, fię żyć miłości; y  ludzkości, 

Lucya zn ayjow ała fwoie ukontentowanie w  

tych ufługach, które czyniła fwoim, Rodzi­

com, w  ich oświadczeniach irpiości, y  W o- 

czach fwoiego męża. N igdy nie zapatrywała 
fię na ukochanego fobię Bazylego, bez przy­

pomnienia fobie z ukontentowaniem y  wdzię­

cznością, źe miał gotow ą dufzę na iey ukon­
tentowanie. D’Ormondnaoftatekczuł w fo - 

bie, ze przecież znalazł życia rodzay naturze 

fw oiey nayprzyzwoitfzy. W iek złoty zda­

w a ł fię dla niego być przyw rócony. Jakoż

ieżeli
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inny go doznać może, tylko człowiek dobro­

czynny, człow iek ludzki, przepę dżaiący dni 

fw oie w  w ieylkiey chacie, w  posrzod uczci­

w ych , cnotliw ychj y  ludzkich rolnikow, y  

W fzcżęśliw ym  przyiaźni, miłości y  niewin­

ności to\Varzyftwie,

Nieba winne bylyBazylemu y  Lucyi dzieci, 

ktoreby wftfpowały w  ich ślady, weyźrza- 

ły  wi£c na żądanie famey natury, y  Allard do  ̂

czekał Hę fzczęścia prżyciśnienia maleńkich 

fwoich wnucząt do fwoiego ferca.

K O N l E Ć i

M Ą -
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z FILOZOFII  M O R A L N E t  
W Y I Ę  T  E.

O C H W A L E ,

C iiw a ła  ieft'blafkiem dobrego o kim mniema-1 

nia. Eftymacya, ieft uczucie lpokoyne, y  mi­

łe, fzacunku iakiegoś iednego kii drugiemu} 

podziwieniey gwałtowne iakieś, a czafem w  

momencie przemiiaiące porufżenie; ftawa, do­

bre o kim mniemaniey rozfzerzone po lu­

dziach ; , chwała zaś ieft tegoż rozległego 

mniemania głośnieyfzy dźwięk, y  powfze- 

chnieyfza pogłoika, czyii iednoftayna pódzi- 

E  wie-

http://rcin.org.pl



wieniem wfparta', wfzyftkich w  wielbieniu 

iednego zgoda.

Szacunku partykularnego ktorey ofoby, ce­

lem ieft poczciw ość; podziwienia; rzeczy 

wielkie y  rzadkie, bądź to co fię tycze dobra 

moralnego, bądź co należy do dobra Fizy­
cznego; flaw y materyą fą czynności nadzwy- 

czayne, y  podziwienie pofpolftwu fprawiitią- 

ce ; chwały cudowne y  ledwie do w iary po­

dobne.

N azyw am y zw yczaynie tę rzecz cudowną, 

która przechodzi, albo zdaie lig przechodzić 

fiły przyrodzone człow ieka, a tak ludzka 

chwała, o ktorey tu famey mowiemy, po w ię- 

kfzey części Zależy na ludzkim mniemaniu; 

y  lak to, tak też y  ona prawdziwa, lub fałfzy- 

w a  być może.

C h w ała  dwoiaką być może fałfzywą: może 

fię iedna fundować na rzeczach, które tylko 

Zdaią fię b yć , ale W famey rzeczy podziwie- 

nia nie fą godne; druga może pochodzić t  

dzieł W lamey rzeczy przedziwnych, ale na-
ro-

66
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rodow i ludzkiemu fatalnych y  fzkodliwych. 

Zdaie fię , ze  prawdziwa także chwata dwo- 

iaka ieft, iedna gruntuiąca fię na rzeczach cu­

downych, y  oraz przyiemnych, druga na ta­

kich, które niemniey w  podziwienie w  pra- 

wiaią, iako fą światu pożyteczne; lecz te dwa 

dwoiftey tey chwały Ceie, w  famey rzeczy nie 

różnią %  od fiebić:

Chwała polegaiąca na czymfiś fałfżywego 

podziwienia godnym* nie dłużey trwa nad 

omamienie; bo ż nim raźeth niknie; taką 

chw ałą, ieft chwała ćzłowieka w  wielkim 

fzczęściu. . Szczęście albowiem prawdę mó­

w iąc , żadney nie ma lobie ltufżnie przynale- 

źytey  chwały* ćzęftó fobie tę chwałę, która 

fię talentom y  cnotom należy przywła (zeza 

yp rzy fw o ia , których to cnot może kto ro­

zum ieć, że oho ieft towarzyfzką. Lecz u- 

traca natychmiaft tę chwałę, iak tylko lię od- 

kryie, ze nie byłom uw łaściw ienależącąrze­

czą ; oczym naymnieyfza fortuny odmiana, 

może wfzyftkich przekonać, Eripitur perfo- 

na,m anetres: Adorowano fortunę w ie y fa -  

E a  w o-
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W orycie, w ypadł z iey łalki, maią go W po­

gardzie. Lecz  odmienność ta w  fzacunku lu­

dzi, famego tylko pofpolftwa ieft przywarą; 

W oczach tego, który widzi ludzi, iakiemi fą 

w  famey rz e c z y , ani fzczęście przydać, ani 

niefeczęście uiąć co moze.

Niech tylko niikiego urodzenia człowiek 

maiący fubtelny rozum , a podłą dufzę, w y ­

drze fię na nayw yzfzy fortuny ftopień, niech 

tylko  doikonały iey pozylka fobie fawor; Bo- 

żyfzczem  ie ft, w  które fię gmin w  patrywać 

nie w azy, które ma w  podziwieniu, y  przed 

którym  z podłością na tw arz upada; lecz mą­

dry człow iek nie zoftaie w  tym omamieniu; 

odkryw a w  tym na pozor iafnym bałwanie 

plamy, y  widzi doikonale, źe ta, którą iego 

nazywano iafnością św iatłość, cudzą ieft, 

znayduiącąfię tylko na iego powierzchowno­

ści, y  krotko trwaiącą.

Chwała funduiąca fię na czymfiś podziwie- 

nia godnym, lecz narodowi ludzkiemu' fatal­

nym , dłuzey trwaiącą czynić zw ykła impref- 

fyą, y  co ieft z hańbą narodu ludzkiego, po­

trzeba
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trzeba w ieków  dla iey wygładzenia; taka ie ft ' 

chwała ludzi w yfokich , talentów Twoich za­

żyw ających na zgubę świata.

Rzeczy cudowne fzkodliwe narodowi lu­

dzkiemu, były materyą naybardziey w  oczy 

biiącey chwały świat podbiiących. Zobacze- 

my w  przykładzie, iak ieft rzecz nie zgadza­

jąca iie z rozumem w ychw alać te rzeczy, 

które lą przyczyną niefzczgśliw.ości nąrodu 

ludzkiegę. ,

Dwadzieścia tyfięcy ludzi w  nadziei otrzy­

mania łupu, odważyli fig za przykładem ie- 

dnego idąc, który fig ich obrał być Wodzem 

na niebeśpie.czeńftwa w oyny. Człowiek ten 
ieden naprzód na czele dwudzieftu tyfięcy ha­

zard uiących fig na wfzyftko, fprawnych, nie 

uftrafzonych, y  poflufznych ludzi, byl ku po- 

dziwieniu pofpolftwu. T e dwadzieścia tyiig- 

cy  w yrżnęli, przymufili do ucieczki, albo za­

brali w  niewolą więkfzą iefzcze liczbę ludzi. 

Herfzt ich bezwftvdnie odważył fię w ykrzy­

knąć: Zwoiowałem, iejlem zwycięzcą; a świąt

ca ły
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ćaiv pow tórzył natychmiaft, Żw oiow ał, iejł 

zwycięzcą. Zkąd natychmiaft na zWycię ftwa 

zapatrywać fię poczęto ,  iako na rzeczy cu­

downe, ztąd wyniknęła w oiów nikow  chwa­

ła ,

W iecież co, czynicie, możnaby fię fpytać. 

tych, co fławią zwyciężeowr' Wychwalacie 

fzerm ierzow , którzy W pośrzodku was po­

tykając fię z fobą, ęhcą fobie ieden drugiemu 

w ydrzeć tęnadgrodę, którą objecuiecie temu, 

któryby wam naypewnieyfze, a nayokru* 

tnieyfze zadał rany. Pomnóżcie iefzcze w  

dwoynafob okrzyki wafze y  pochwały: dzi- 

fiay ciała w ę krw i zbroczone fąłiadow wafzych 

leżą rościągnione na placu, iutro przyidzie na 

Was ko Iey.

Tak to wielką mają moc rzeczy cudowne 

na umyśle pofpolftwa! Uczynki ufzczęśliwia- 

iące y  pomnażające naród ludzki, fą po wię- 

kfzey części powolne y fp ok o yn e; dla tego 

też nie w  prawiaią nas w  podziwienie. Dzie­

ła  św iat nifzczące fą gw ałtowne y  huczne,

dla
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dla tego też kładziem y ie w  poczet rzeczy 
cudownych. Nie po.trzeba w ięcey czafu nad 

miefiąc do fpuftofzenia ktorey-Prowincyi, po­

trzeba lat dziefifciudo iey zbogacenia. Z po- 

dziwieniem zapatruiemy fię na t o , który ią 

fpuftofzyt; ledwie raczemy potnyślić o tym, 

który ią czyni obfitą. Y  potrzebaż fię dzi­

w ow ać, że tak wiele oglądamy zbrodni, a mało 

dobrych uczynków?

Nigdyż do tey odw agi, lub do tego rozu­

mu' nie przyidą narody, ażeby fię ziednoczy- 

ły  przeciwko temu, który z nich nie pomiar- 

kow aney fw oiey ambicyi ęzyni ofiarę, mó­

w iąc do niego raz tak, iąk żołnierze niegdyś 

mówili do Cezara:

JLiceat difietiere, Ce/ar,,
A  rabie fcelerum. Qiiceris terrdque manque 
His ferrum jugąlis. Animas ejjundere vjies. 
Quolibet hoflc paras. (Luc i n)

drugi raz, tak, iak Tatarowie mówili niegdyś 

do Alexandra: „  Cożeśmy ci winni? Nigdy 

„  na krok nie wefzliśm y do twoiego kraiu.
„  Nie
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„ N ie  ieftźe wolno tym , którzy, żyią  p o ła- 

„  fach, nie wiedzieć kto ty ielteś, od kogo 

„  pochodzifz? „

Nie znaydziefzfig, przynaymjfiey iedna klaf- 

fii ludzi w yżey  nad gmin m yślących, tak ro* 

ftropna, tak odważna, y  tak wym owna, ażeby 

świat cały oburzyć mogła przeciwko tym u- 

ciemigźycielom, podawfzy w  ohydę dziką tg.

y  barharzyńfką ich chwałg?

Uczeni ludzie mogą przeiłać zdanie, które, 

tylko chcą od wieku do wieku; od nich bierze 

wfzelką fwoig moc y  wzigtość upotomności;. 

zkąd ich fłufznie nazwać przynależy fgdziami. 

chwały, a zatym nąypożytecznieyfzemi, albo 
nayfzkodliwfzemi z ludzi.

Vixére fortes ante Agamemnonat 

M ulti, fe d  omnes illacrymabiles 

Urgentur, ignotique tonga 

Noct’e, carent quia vate facro. (Horat.)

Prawda zoftawiona gminowi, odmienia fig, y  

przyćmią przez tradycyą, owfzem migdzy 

mnoftwem baiek niknie. Dzieło bohatyrfkie 

fe prze-
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przechodząc z uft do u ft, (łaie fię zdrożne.

Z  początku zapatruią fię na nie, iako na cud; 

W krotce pogardzaią nim, iako oklepaną bay- 

k ą , a nakoniec puizcżaią ie w  zapomnienie. 

Roziądna potomność tętnu tylko daie wiarę 

późnych wiekach» co fię Pifąrzom rozumnym 
podobało wfiawić. '

Ludwik X II K roi Francuiki mawiał: „  Gre- 

»  kow ie bardzo mało dzieł fląwnych uczy- 

„  niłi; lecz fzczupłość tę, fwych, czynności u- 

„m ie li udąrowąć w y  foką chwałą, przez w y- 

„  borność fw oiey w ym ow y. Francuzi y w ie -  

,, le rzeczy, y  wielkich uczynili; lecz nie u- 

„  mieli o nich pifad Sąmi tylko Rzymianie 

v  dwoiilą odebrali u świata chwałę, ze y  wiel- 

„  kie uczynili rzeqzy,y umieli ie przyzw oicie 

„  w flaw ić u potpipności. „  Otoż ieden z Mo­

narchów wyznaie, że chwała narodow w ręk u  
ieft uczonyęh ludzi*

Lecz wyznać potrzeba, ze y  ci zapominali 

częftokroć o zacności fwoiego ftanu, y  że ich 

pochwały dane prze? podchlebftwp fzczęśli-

w ym
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Wym zbrodniom, wie.de na świat zaciągnęły

nierzczęśłiwości!

Spytay W irgiliufza, iakie Rzymianie nad 

refztą ludzi mieli prau?o, odpowie ci zuchwa­

le.
Parcere fubjeffiis &  a\bellare fuperbos.

Spytay Solego, iak fądz\ć man>y o Kortezyu- 

fzu, y  o Montozumie, o l\\exykfińczykach, y  o 

Hifzpanach, odpowie ci pie ąaiąknąwfzy fię: 

Źe Kortezyufz był bohatytr, a, Montezuma ty­

ran, Mexyfeanie barbarzyńcy, pHiizpani poczi- 

w i ludzie.

Gdy pifzemy co, przyw ią zuiemy fig , albo 

do ofoby iakięy, albo do ia|:iego kraiu; y  ro­

zumiemy, źę albo nic nie m? (zna ś wiecie wię- 

ęey, albo/;e wfzyftko co fi|ę na nim znayduie, 

ofobie tey, lub kraiowi fWrawiedliwie fię na­

leży. O yczyzną rozumneg o prawdziwie czło­

wieka powinna być cała ziemia, a bohaterem 

iego naród ludzki.

Ze D w orak, który ieft podchlebcą, lam 

ftaęi iego , zdaie fię go nieiakim fpofobem ex-
ku-
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kuzow ać, y  mniey podchlebftwo lego ieft 

fzkodliwe. Swiade&wu iego nie można da­

w ać w iary, nie ieft albowiem wolnym. Lecz 

kcoż przymufić może uczonego człow ieka, 

ażeby oczekiwał famego fiebie, fobie podo­

bnych, naturę y  prawdę?

Nie tak boi aż ń, interes włafny, y  podłość, 

iako omamienie, ofzukanie, y  zbyteczne po- 

dziwienie było przyczyną uczonym nie k tó­

rym ludziom , że zbrodnie oczywifte nadali 

chwałą. W yfokość rozumu y  wfpaniałość 

dufzy bądź w w yftęp kach , bądź w  cnotach 

okazuiąca fię, ściąga na fię nafze oczy. Ż y ­

w e imaginacye zapatruią fię na ich autorow, 

iako na wizerunek przedziwnych fił natury, 

y  iako na wlpaniały do odmalowania iey  fłu- 

żący obraz. Zadziwiaiąc fię nad przyczyną, 

pochwalono łkutki; a tak tyrani świata ftali 

lię iego bohaterami.

Ludzie urodzeni do ch w ały , fzukali iey 

Wfzędzie, gdzie tylko ią mniemanie ludzkie 

ofadziło. Alexander miał zaw łże wyftawio-

ną
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sną fobie przed oczy bay kg o Achillefie ; Ka­

rol X II. hiftoryą Alexandra! ztąd pofzła owa 

iatalna emulacya, która z dwóch pełnych 

męftwa y  talentów Monarchów, uczyniła 

dwóch dzikich woiownikow. Romans podo­
bno Kurcyufza zaciągnął na Szwedzkie Kro- 

leftw a, niefzczęśliwości; a wierlz Homera; 
przyczyną był niefzczęścia Indyiikich kra- 

Iow ; o dałby Bog, ażeby hiftoryą fame tylko 

Karola X II, cnoty, w  wieczne zachowywała 
ęzafy!

Sam. tylko człowiek roftropny doikonafym 

ieft Poetą mawiali Stoicy. Y  fłufznie, bez 

rozfądnego albowiem rozumu y  niewinney 

dufzy, imaginacyą nazwać mózna drugą Cyr- 

ce, a iey wynalazki omąmiaiącym Syren nu­
ceniem.

T o ż  Cimo fię o Hiftoryku y  o Kraffom ow ­

c y , co y  o Poecie powiedzieć m oże; gdy 

fą rozumni y  cnotliwi, fą inftrumentami fpra- 

wiedliwości, y  pochodniami prawdy, iak tyl­

ko zaś maią w  fobie paifye, y  ziemi fkażeni fą

oby-
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obyczalamij podłemi ich tylko niewolnikami 

pomyślności, y  podchlebcami wyftępkow  na- 

zwad można.

Filozofowie zazyli fwoich prerogatyw, y  

thowiłi o chwale po nauczycieiiku.

„  W iefzźe (m ów ił niegdyś Pliniufz doTra- 

„ ia n a) na czym Zależy chWała prawdziwa, 

„ch w ała  nieśmiertelna M onarchy? Bramy 

„  tryumfalne, ftatuy, kościoły nawet y  ołta- 

„  rze, pfuiący wfzyftko czas Zruinował, a za­

p o m n ien ie  zagubiło ich u świata pamięd. 

„ L e c z  chwała bohateraj kfory wyzfzym  bg- 

„d ą c  nad fwoig nieograniczoną w ładzę, u- 

„m ie  ią miarkowad y  fkracad, taka m owig 

„c h w a ła , zadney nie prZypufzczaiąc w  fo- 

„b ie  odmiany, ftarzeiąc nawet kwitnąd bg- 
„  dzie.

„  W  czymze podobnym był do Herkulefa 

„ o w  bezrozumny młodzik, który mniemał, 

„  iz w  iego w  ftgpował ślady (mowi Seneka 

„m ówiąc o Alexandrze,) który izukał chwa- 

„ ły ,  ani iey natury, ani granic nie znaiąc, y
„kto-
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„ k tó ry  miał fobie za cnotę dobrze fobie uda- 

„  iącą fię płochość? Herkules nigdy nie zw y­

c i ę ż a ł  dla ftebie; przefzedł świat dla zem­

sz c z e n ia  fię za iego krzyw dy, a nie dla pod- 

,, bicia go fobie. Bo na cożby fię przydały 

jjb y ły  podbite kraie temu Bohaterow i, nie- 

„przyiacielow i niepocżciWych, obrońcy do- 

„brych , dawcy pokoiu ziemi y  morzu? Lecz 

„  Alexander iklonnym będąc od dziecińftwa 

„ d o  zdzierftwa, był rabownikiem narodow, 

„b iczem  fwoich przyiacioł y  nieprzyiacioL 

„N atym  nayWyżfze fwoie zakładał dobro, 

„ażeb y  fię uczynił wfzyftkim ludziom ftra- 

„  fznym, ńiewiedzial o tym, że chwała ta pO- 

„w fzechna mU była, nietylko ż nayfrożfze- 

„ m i,  ale też z iiaylichfzemi y  z naypodley- 

„fzem i beftyami; których fię bać potrzeba 

,, dla tego, który w  fobie tnaią, iadu,

Tym by to fpofobem ludzie urodzeni dla 

nauczenia y  fądzenia innych, powinni uftawi- 

cznie przekładać narodowi ludzkiemu przed 

oczy męftwo zafiawiaiące, ym ę ftw o  świat 

nifzczące, ażeby fię naliczył rozeznawać po-
iża-
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fzanowanie pochodzące z miłości, od pofza-

fiowania pochodzącego z boiaźni* które on 

bardzo częfto ma za iedno,

Dofyć ieft, powiefz, człowiekow i dnmne- 

mu, źe fig go  bo ią: boiaźń ftanie mu za mi­

łość; panuie, a pragnienia iego fą uifzczone. 

Lecz nie widzifzże tego , i e  iak tylko oma­

mienie zniknie, zginie y  boiaźń? Człowiek 

dumny fwoim zoftawiony fiłom, iłabym ieft 

y  boiaźliwym . W yperfwaduy tylko tym* 

którzy mu ffuźą, źe fig ietnu ffuząc gubią; 

źe nieprzyiaciełe iego fą ich bracią, a on tak 

ich, iako y  tych braci ieft katem; poday go 

tylko w  nienawiść u tych, którzy go czynią 

firafznym , czym źe będzie na ow  czas o w  

człowiek cudowny, przed którym drżeć w fzy- 

ftko mufiało? Tamerlan o w  poftrach A zyi; 

Izczerą będzie bayką; dofyć będzie czterech 

ludzi na okucie go  iak fzalońego, y  na ochło- 

ftanie go iak dziecka. Do tegóby prżyfzły 

krefu fiły y  chwata zw ycięzców , gdyby fobie 

pofpolftwo dało kiedy odlłonić oczy, które mu 

zadania prewencya, y  zdiąć z fiebie pęta bo- 

iaźni. Kie-
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Niektórzy rozumieli, ze poftępowali fobie 

arcy-roftropnie, gdy chcąc ofzacować chwa­

łę  ktorego woiow nika, kładli na Iżale, to lię 

przynależało iego woyikom  y  przypadkowi 
z  tym co iiłom włafrtym był winien. Bardzo 

było potrzeba tego podziału chwały! Hańbę 

to u wfzyftkićh trzeba im było fprawić, y  

nienawiść ku nim w e wfzyftkićh wlać ferca. 

Ten* który poftraohem ieft św iata, ieft dla 

niego piekielnym, albo niebielkim Bogiem ; 

oddawać mu będzie ukłon Bofki, ieżeli gonie 
będzie miał w  nienawiści, zabobonnośd albo­

wiem nie zna innego śrzodku.

Nie on to z w yćię ży ł, poWiefz o którym 

w oiow niku: podły to znowu fpofob ieft tak 

go poniżać! Nie on w praw dzie zw yciężył* 

lecz on fprawił, że zwyciężono. Matąż to 

ieft wlad w  ferca mnoftwa ludzi potykania fię* 

y  umierania pod fwemi znakami? T o  famo* 

ze  fobie tylu ludzi pozylkał affekt, dofydby 

mu było do iego chwały. Nieufiluy więc 

uw łoczyć cudownym rzeczom woiennym , 

lecz ftaray fię, ażeby fig tyle niemi brzydzono*

ile
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ile lą św iata (zkodliwe, tym ipofobem potrze­

ba ie tylko poniżać.

Niech iiła y  zacność dobroczynney y  wl*pü- 

hialey dufzy, niech dzielność? przywyźfzego 

dowcipu ftaraiąca fię o ufzczęśliwienie św ia­

ta, będzie wafzego ufzano\yania obiektem, a 

taz fama ręka, która beż intereffowania, do­

broci, ludzkości, w yiław i ołtarze, pychę, am- 

bicyą, zemftę, chciwość y  zaiadlośc?, za łeb 

pociągnie przed ftrafzny, a fiprawiedliwy try­

bunał potomności. W ten czas dopiero bę­

dziecie mogli nazwać fię takiemi Zetnścicie- 

lami, laka była baieczna Nenie fis , taldemi fpra- 

wiedliwemi w  wieku waiżym fędziami, za ia- 

kiego uznawała Iłarozytność Radamanta Kró­
la Lycyi,

Jeżeli fię boicie zyiących, coz za przyczy­

nę macie obawiać fię umarłych? Chwalić ich, 

co uczynili dobrego, ieft to tylko Wafza ku 

him powinność, lecz żebyście ganili ich za 

popełnione w ż y c iu  Wyftępki, świat cały kła­

dzie na was obowiązek. Hańba przywiąza­

li na
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na do ich imion, fpłyme na ich naśladowców1. 

Ci albowiem bać iif  będą dekretu, czyniące* 

g o  zakałę ich wizerunkom : przeglądać lig 

będą w  czafie przyfzłym, y  drzeć będą na iego 

fobie wfpomnienie.

Lecz nawet względem  żylących, iak zęby 

fobie powinien poftąpić uczony człowiek, w i­

dząc, ze iię im powodzą niegodziwe zamy- 

fły, y  ze ich fame nawet zbrodnie fą ufeczę- 

śliw ione? Oto powinienby powitać, prze­

ciw ko nim, ieżeli zafzczyca iię wolnością, y  

tna odw agę; leżeli zaś nie może, lub nie śmie, 

milczeć mu należy.

Milczenie to powfzechne ludzi uczonych, 

byłoby famo przez fię ich ftrafznym fądem, 

gdybyśm y ich zawfze widzieli łączących fwe 

fiły  na danie głośnych pochwał czynnościom 

prawdziwie chwalebnym. W yftawmy fobie 

wfzyftkich P oetow , wfzyftkich Hiftorykow, 

w fzyftkich Krafom owcow, znofzących iię z 

fobą po wfzyftkich częściach świata, y  po- 

św ięcaiących Iławie, ktorego dobrego Króla,
do*
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dobroczynnego ktorego Bohatyra, lub lago . 

dnego y  łałkawegó ktorego zw ycięzcy; w fzy- 

ftkie fw oiey WymoWy fiły , dla rozniefienia 

po całym świecie imienia iego chwały. D ay. 

my, ze każdy człowiek, któryby przez cno­

ty  fwoie y  talenta, iłał lię oyczyźnie fw oiey5 

y  całemu narodowi ludzkiemu pożytecznym, 

We wfzyftkich wieku fwego pifarzow dziełach 

rownaiącą iię do tryumfu odbiera chwałę. 

W  ten czas gdy fię pokaże kto niefprawiedli- 

w y , gw ałtow n y y  pełny ambicyi, iak o ik o ł- 
Wiekby był potężnym, fzczęśiiw ym , zamil­

kną dla niego w fzyftkie inftrumenta 'Chwały, 

ziemia pfzyiłuchiwac fię będzie temu milcze­

niu; uflyfzy go  nawet fam Tyrari, y w fty d  

go ztąd ogarnie. Ju t  iefiem ofądzony na 

Wftyd w ieczny, będzie m ów ił fam w  fobie, 

który zeby wiecznie trwaiącemi W yryfowa-

no charakterami, na moy tylko czekaią upa­
dek. r

Jakiegozby ku fobie refpektu wzniecić nie 

m ógł pgdzel Póetow, lakiego ufzano Wania nie 

zaciągnęłoby na fieble H iitorykow  pioro, lub

kra-
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krafom owftwa piorun, będąc w  reku fprawie- 

dliwego y  cnotliwego męża? Nikczemny, lecz 

odw ażny Aretyna olow ek utrzym yw ał Cefa- 

rzow  w  boiaźni.

Nie famę tylko falfzyw ą WoiownlkoW chwa­

lę  potrzebaby przemienić w  hańbę maxymy 

potępiające ią , attakuią to wfzyftko, cokol­

w iek do niey ieft podobnego.

Prawdziw a chwała za fwoie ma obiektum, 

pożyteczne, uczciwe, y  fprawiedłiwe rzeczy, 

y  ta tylko prawdziwa chwała znieść może o- 

bliczę praw dy, y  iey weyzrzenia. Cokol­

w iek  ma W fobie cudownego, wfzyftko to 

funduie f i f  na ufiłowaniach talentów y  cno­

ty , zmierzaiących ku dobru ludzkiego na­

rodu.

Namieniliśmy w yżey , że znayduie f if  pe­

w ny rodzay chw ały, którzy pozwoliliśm y 

rzeczom  cudownym przyiem nym ; lecz ta u- 

czeftniftwem  ieft tylko chwały nalezytey rze­

czom cudownym a pożytecznym ,' taka ieft 

chwała w yzw olonych nauk.
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Wyzwolone^ nauki maią także w  fobie coś 

cudow nego, y  toto coś cudownego śeft ich 

chwałą. Dzielność w ym ow y, powaby oma- 

miaiące P oezyi, Iłodyczy Muzyki, wdzięki 

ciągnące do fiebie fztuki malarfkiey & c: mu- 

liały być miane za cuda, ofobliwe w  tych cza- 

fach, w  których w ym ow a odmieniła Pańftwa 

rządy, w  których Muzyka yP o ezya  ufafkawia- 
ły  dzikich ludzi, w  których fnycerika y  ma­

larii,a fztuki, pobudzały św iat cały do czci y  
ufzanowauia.

T e  prawdziwe w yzw olonych  nauk ikutki, 

kładziono w  poczet tego, cokolwiek tylko lu­

dzie naycudownieyfzego, y  naypozyteczniey- 

fzego wym yślić mogli, a powfzechny ich od­

g łos uformował Iławę tego rodząiu, fetoru 

fię mieści pod powfzechnym imieniem chwa­

ły ; bądź źe ludzie fwoie roifeofzy kładli w  li­

czbę nayw ifkfzego dobra, a w yzw olone fztu­

ki, które ie im fporządzały, w  liczbę ą a v % -  

cownieyfzych darów , fetoremi tylko fehdy 

Nieba ziemię, udarować m ogły; bądź źe ro ­

zum ieli, iź nigdy dofyć fzacunky fw e jo  o-

świad-v v K* ’*
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świadczyć nie mogli temu, co ich z  dzikich 

poczyniło ludzkiemi; bądź naoftatek, źe zą 

godną rzecz ofądzili, ażeby w yzw olone fztu- 

ki będąc towarzyfzkam icnoty; po podiętych 

zobopolnie pracach dzieliły fię z nią tryum­

fem.

Y  dla tych to tylko przyczyn, wfzyftkie ta- 

łenta zdaią fię nam mieć prawo być uczeftni- 

kami chwały cnot, które to uczeftniftwo tym 

ieft naturałnieyfze, im rzecz ieft oczywiftfza, 

źe do iednego z niemi zmierzaią końca. Koń­

cem tym ieft uizczęśliwienie świata: a tak ta- 

lenta nąyw ięcey przyczyniąiące fię do ufzczę- 

śliwienią ludzi, powinnyby naturalnie nay- 

w ięcey mieć ucześnićtwa w  tey chwale. Lecz, 

nad to, W nadawaniu talentom nadgrody, po­

winniśmy mieć wzgląd na rzadkość ich, y  ten, 

który mogą przynieść pożytek. To co famę 

tylko w  fobie zamyka trudność, żadnego nie 

ieft godne nafzego względu: to co ieft łatwe, 

iakokolwlekby było pożyteczne dla zachęce­

nia w  powfzechnośęi talentów do ćwiczenia, 

fię, pomierney tylko od nas w yciąga zapła­

ty.
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ty. To,co  ieft oraz y  wielkiego pożytku, y  

Wielką w  fobie zawiera trudność, wyciąga od 

nas zachęcenia proporcyonalnego ,, do tych 

prac, kfore do tego podeymować potrzeba, 

Zafługa. powinna być zaw fze fzacowana w 

proporcyi do pożytku zam ylłu , y  do rzad­

kości śtzodkow zażytych dp lego  wykona? 

nia.

Podług tey  reguły talenta, by tez nayw ię- 

kfzego godne podziwienia, wydofkonaiaią- 

ee fię w- wyzwolonych^ fz tuk ach, nih nay- 

pierwfze w  podziale chwaty mieć powinny 

w zględy. Z  mnieyfzytn dpwcipem, aniżeli 
b y ł Tacyt y  Kornel, Miuifter który, lub Prawo? 

dawca, na więkfze, aniżeli, oui ząftuży.Ć fobię 

m oże pochwały.

Podług tey iefzcze reguły, iedneżtalenta, 

nie zawfze fą iedney godne zalety, y  ci kto . 

rz y  ich fą dobroczyńcami* ażeby naypożyte-» 

cznieyfeym fprzyiali, uważać powinni naturę 

dowcipów, yprzypatrzyć fię dolkonałe czafij, 

okolicznościom ; w  czaiie naprzykład grubi- 

ańltwa, y d z ik o śc i obdarzać powinni, laika­

mi
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mi fwemi Poetow ; w  zamiefzania y  fpufto- 

fzenia czafach, krafotnowcow, w czafach zaś, 

w  których zabobpnność y  fanatyzm bierze go­

rę , Filozpfow. Pierwfi ułagodzą obyczay- 

ność, czyniąę dufze na wfzyftko powolne- 

m i; drudzy wzniecą odwagę w  Narodach, 

y  uformuią w nich mężne ferca, ażeby z 

przeciwności tryumfować m ogły, trzeci zaś 

rofprpfzą chmury błędu y  hoiaźni, pokazu* 

ląc ludziom przepaść, do ktorey fię związa­

ne maiąc ręce, y  zaiionione oczy prowadzić 

daią,

Lecz ponieważ te wfzyftkie ikutki iedne 

drugich nie nifzcząt-ponieważ talenta, od któ­

rych te Ikutki pochodzą, ścifły z fobą maią 

zw iązek, y  mało fię co od fiebie różnią; bo 

filozo fia  oświeca Poezyą, od ktorey nabiera 

piękności, akrafom owftwo ożyw ia tak iednę, 

iak drugą, y  tak iedney z tych umieiętności, 

iako y  drugiey zbogaca fię łkarbami; bardzo- 

by rzecz była pożyteczna, utrzymywać ie, y  

Wydoikonalać razem w fzyftkie, ażeby albo 

każda z  ofobna w  fwoim czafie zfwoiem i po-

pify-
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pifywała fię owocam i, albo tez wfzyftkie ra­

zem według potrzeby ludzi, mieyfca, y  czafu. 

Spofoby te kierowania y  rozrządzenia Naro­

dami, iako fą arcy-potężne, tak tez fą za­

niedbane 1 Mądrość dawnych Rzeczypofpoli- 

tych w  tym iię naybardziey okazyw ała, ze 

umiały zażyw ać talentów wfzyftko mogących 

Wyperfwadować; y  wfzyftko porufzyć.

Przeciwnie nic nam bąrdziey w yraz:ć nie 

może zeprucia objmzaiow, y  dumy animu- 

fzow, iako gdy nikczemne y  dzieci tylko mo­

gące kontentować fztuki, nadzwyczayne od- 

fcieraią, honory. Rzym obiektem tylko poli­

towania mógł fię nazwać w  owych czafach, 

w  których dla Pantomimow na rożne fię dzielił 

fakcye, y  w  których wygnanie tą podłą zaba- 

Wiaiącyęh fię fztuką Judzi, za fwoie nayw ifk- 

fze niefzczęście, u powrót ich za nayw igkfzy 

fw oy poczytyw ał tryumf.

Chwała, iakośmy iuz namienili, famym tyl­

ko ftaraiącym fię o powfzechne Narodu ludz­

kiego debro ieft przynależy ta, y  nie tylko ta- 

lenta, lecz ani cnoty nawet fame pod innym

pre-
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aiogą.

Uczynek Wirginiufza .zabilaiącego włafną 

corkg, ieft tak mężny, a czyścieyfzy ielzcze, 

rak Brutufa dekretującego fwego iyna poftg­

pek; z tym wfzyftkim, drugi ieft chwalebny, 

pierwfzy bynaymniey. Dla czegóż prefzg? 

W irginiufz fwoiey tylko familii ocalał honor: 

Brutus uczynkiem fwoim honor praw y  Oy- 

czyzny utrzym ywał. Może to być, że wiele 

pychy zawierał w  fobie poftgpekBrutufa, mo- 

'  że y  to być, żfe był cały fzczerą pychą, a w  

poftgpfeu W irginiufza, fama tylko w ydaw ała 

iię  uczciw ość, y  odw aga; z tym wfzyftkim, 

ten czynił wfzyftko dla fw oiey familii; a tam­

ten czynił wfzyftjęo, albp przynaymijiey zda­

w ał fig czynić wfzyftko dla Rzym u; Rzym 
t e ż , który na poftgpek Wirginiufza zapatry­

w ał fig iako na akcyą poczciwego człowieka, 

y  dobrego ©yca, poftgpek Brutufa w yfław iał, 

iako akcyą Bohatyra: nic nie może być fpra* 

wiedliw fzego nad tę różnicę.
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Do uczynienia fzacow ney dobru publiczne­

mu intereffu włafpęgo ofiary, potrzeba fił w y- 

w yżfzaiących człowieka nad włafną naturę; 

yęh w ąła  tylko tey wfpaniatości dufzy przy­

zw oitą ieft nadgrodą. Bo coż. moż.na ofia­

rować tepm w tiadgrodę, który dobru publi­

cznemu fakryfjkuie życie, i a kg Decyuiz; ho­

nor iako Fabiulz; urazę pryw atną, iako Cą- 

m illus;; dzieci iako Brutus y  fyTąnliufz? Cno­

ta. będącą fama fobie doftafeczną nadgrodą, 

czymfiś w yżfzym , aniżeli ludzką nazwać fię 

m oże: nie ieft w ięc ani fprąwiedliwa rzecz, 

anj roftropna, w yciągać, ażeby cnota fama 

fobie była nadgrodą. Nadgroda iey powin­

na mieć nayprzod proporcyą do dobra, któ­

re ona przynofi, do ofiary którą czyni, do 

ofobiftych talentów, które iey dopomagaią, 

albo ieżeli iey na ofobiftych brakuie talen­

tach , do umiejętności przybierania fobie na 

pomoc cudzych talentów : umiejętność al­

bowiem ta w  człowieku rząd trzymającym 

publiczny, zamyka w. fobie wfzyftkie talen­

tu..
Czło-
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Człowiek nayw yżfzy maiący rząd, gdyby 

fam przez ile wfzyftko czynił, małoby czynił. 

Pochwała, którą daie Horacyufz Auguftowk 

cum tot fujłineas, &  tanta negotia folus zna­

czy ty lko , ze wfzyftko fię pod iego działo 

imieniem, y  ze on we wfzyftko włafnemi 

Wglądał oczyma. Dar panowania z chwałą, 

iednego tylko talentu, y  iedney wyciąga cno­

t y :  te ftaną za w fzyftko, y  niczego nie po­

trzebują do fw oiey pomoc}7; cnotą tą ieft mi­

łość ludzi, a talentem umieiętność zażyw a­

nia tych źe ludzi. Niech ty lko , który Mo­

narcha” chce fkdtecznie publicznego dobra, 

niech tylko do ziednania go nayfkuteczniey- 

iżych zażyw a śrzodkow ; to co czyni przez 

rozkaz niemniey iego ieft dziełem, y  chwała 

ztąd w ynikaiąca, zawfze do niego iako do 

fwoiego źrzodła zmierzać będzie,

Nie potrzeba wierzyć, ażeby talenta y  w y- 

fokie cnoty, według um owy łączyły  ile zfo- 

bą razem, w  tym wieku, lub w  owym kraiu! 

potrzeba zaw fze mniemać, iż ieft pewny ma­

gnes przyciągający ie do iiebie, że znayduie
fię
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fię pewny w ietrzyk rozpościerający ie fwohrt 

powiewaniem , duch pew ny ożyw iaiący ie , 

centrum pewne wfzelkiey dzielności, zgroma­

dzające ie ku fobie, y  kolo iiebie utrzymujące. 

Sprawiedliwie w ięc Monarfze, który umiał 

panować przypifuiemy całą panowania iego 

chwałę. Może fię mówić, że to co roikaza! 

uczynić, fam uczynił, y ż e  iemu famemu za to 

winne fą dzięki.

Przypatrz ile Monarfze, który przez ogni­

w a podufałości y  m iłości, łączy wfzyftkie 

fwoiego Pańftwa ftany, y  iedno z nich poli­

tyczne formuie ciało, ktorego fam ieft: dufzą; 

lttory zachęca do Zaludnienia fwoiego kraiu, 

y  wzbudza do induftryi; który Wydofkonala 

rolniftw o y  handel, podfyca, y  na n ayw yżfzy 

ftopień dofkonałości wynofi wfzyftkie fztuki, 

który naoftatek nie daie zoftawać talentom w  

nieczynnosci,y cnotom bez przynofzenia po­

żytku: Kroi tenbezw yciśnieniazoczufw oich 

poddanych iedney łezki, bez wylania Jedney 

ich krwie kropelki, zgromadza fia łonie po- 

koiu niezmiernie w yfokiey chw ały łkarby; a

żniwo
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¿niw o to obfite, winne ieft famey tylko zafie- 

Waiącey iego rgęe.

Lecz chwata, równię iak światło uzyczaiąc 

fig innym bynaymniey fig niezmnieyfza, ztąd 

tez chwała Monarcfiy fpływa na Naród, y  ka­

żdy z wielkich ludzi, których prace przyczy- 

\ nity fxę do iey wzroftu, iaśnieie tym  promie­

niem, ktorego iey uzyczył. 'Równie świat 

Kondeufza, Kolberta, Kornelego, iako y  Lu­

dwika nazwał Wielkiemi! Minifter oswieco- 

hy, pracowity, dla wfzyftkich łatwo przyftg- 

pny, równie O yezyZnie, iakó y  Monarfze 

Wiefny, zapominaiący ó fobie, y  na famo tyl­

ko We wfzyftkim zapatruiący fig publiczne do­

bro , Ze wfzyftkich poddanych naywigcey 

przyczynia fig do chwaty fzcżęśliwego Kro- 

leftWa, y  naywigkfzym ieft iey uczeftnikiem, 

lecz y  tego cudownego człowieka chwała, 

fpływ a na Monarchg, który go fobie potrafił 

zniewolili. Jakoż, ie ie ii rzeczy pożyteczne 

y  cudowne czynią chwałg, mozez być co dla 

Monarchy chwalebnieyfzego, nad wynalezie-
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nie y  obranie fobie tak godnego fiebie przyja- 
cielą?

Nie tylko zaś na fzale chw ały brać potrze­

ba dobro, które kto Pańftwu ziednał, ale też 

y  wfzyftkie trudności, które muńał przezwy­

ciężyć: chwała ta z przełamania trudności o- 

fobliwley fundatorom lakierni byliLikurgus y  

Piotr Ćar Molkiewfki przynależy. Lecz na­

leży fię odciągnąć od tych zaiług to w fzyftko, 

czego dokazała gwałtowność. Samo tylko 

panowanie ieft chwalebne, któremu u ludzi 

albo foźum, albo naiłóść ziedna chwalę: Im* 

peratoriam majejlatem armis dećoratam, legU 

bus oporłet ejfg arrtiatarn. (a)

Ze wfzyftkich tych, którzy fpuftofzylfzie- 

m ię, nie mafz żadnego, któryby ieźeli mii 

mamy dać wiarę, nie żądał ubeśpieczyć, y  u- 

gruntować iey fzćzęśliwości. Strzeż lig ta­

kiego, ktorykolwiekby chciał ludzi bardziey 

uczynić fzczęśliwemi, aniżeli fobie tego ż y ­

czą; fzczerą to ieft tylko chimerą przywła-

fzcza-

(a )  Juft: Próćm.

http://rcin.org.pl



«•H  96 M *
fzczaiących fobie niegodziwie trony, y  pre- 

textem tyranów. Ten który dla fiebie fame- 

go funduie Pańltwo obcina Naród tak, iak 

marmor, niedbaią bynaymniey o iego ucinki, 

funduiący zaś Pańftwo dla Narodu, który go 

fkłada, zaczyna fwoie dzieło od uczynienia 

fobie ludu powolnym, y  fkłatiiaiącym fię do 

w fzyftk iego , ażeby łamać go j  krufzyć nie 

miał potrzeby. Słowem  fzukanie włafnego 

intereffu w  pubUczney fprawie, ieft przeciw­

ko Narodowi ludzkiemu wyftępkiem. Czło­

w iek fakryfikuiący włafnemu pożytkowi fpo- 

czynek y  fzczęśliwość ludu, ieft naydżikfzym 

y  nayokrutnieyfzym ze wfzyflkich zwierzów; 

w fzyitkoby na iego zgubę zmówić fię po­

winno.

Na tey funduiąc fię maxymle, powftawali- 

smy przeciwko autorom w fze’kiey niefpra- 

wiedliw ey w o y n y , zachęcaliśmy dawców 

ch w ały, ażeby przywiązywali hańbę do fa- 

mych nawet pomyślności», które mieć mogą 

pałaiący ambicyą zw ycięzcy, lecz zawfze od 

tego iefteśmy dalecy, ażebyśmy ubliżali pro-

feffyi
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feflyi ludzi w oyikow ych  tey  chwały, którą 

mieć powinna w każdym Pańilwie, ktorego 

ieft tarczą, y  edfądzali od tych w zględów , 

które każdy Monarcha powinien iey oświad-* 

czać, gdyż ona naywiękizą iego ieft obro­
ną,

Ze ten, który ftuży Mońarfze, lub fwoiey 

Oyczyżnie, bierze fię do broni W dobrey, lub 

niefprawiedliwey fprawie, ze bierze miecz z  

ręku iprawiedliwości, albo z ręku ambicyi, 

itie ieft ani fędzią, ani autorem proiektow, 

których ieft wykonaczem ; a zatym  chwała 

iego ofobifta, żadney nie podpada fkazie, o- 

wfzem powinna być tak w ielka, iak wiele 

podiąt prać w  wykonaniu rozkazow . Rygor 

w o yik o w y, któremu fię poddaie, ciężkość 

prac, których fię podeymuie; fttafźne hiebe- 
śpiecżeóftwo, na które lię w yd aie ; Rowem 

Wielorakie wolności, fpoczynku, y  Życia fa- 

mego ofiary, famą tylko chwałą mogą być 

godnie zapłacone. Do tey chwały, która ieft 

nadgrodą wfpaniałey a ćzyftey odwagi, prży-> 

łącza fię iefzcze chwała talęntow, które to 

G  W wiel-
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W wielkim Hetmanie oświecaią, wfpieraią, y  

koronuią mgftwo.

T o  uważaiąc, oczywifta ieft rzecz, ze ża- v  

dna chwała nie może w yrów nać chwały w o- 

iow nikow : bo chwała nawet Prawodawców, 

W yciąga podobno w igcey talentów, lecZ 

mniey ofiar: prace ich fą uftawiczne y  arcy- 
trudne; lecz nie fą dla nich iiiebeśpieCzne. 

jeżeli w ięc tego ielteśmy zdania, że woyna 

ieft dla nafodu ludzkiego bicżem, ktorego fig 

nigdy uchronić nie może, profefiya woyfko- 

w ych  ludzi w  naywiękfzym powinna być ho­

norze, iako ta, która fig ha naywiękfze w y- 
daie niebeśpiecżeńftwa. Niebeśpiecznaby by­

ła rzecz w  prawiać ią w  emulaćyą, z którą 

inną profeftyą, ofobliwie w  Pańftwacb, kto- 

reby dla ich niezgody m ogły być wydane ha 

łup fąfiedzkim narodom. Nie dofyć zaś ieft 

nadgradzać zalługi Kommehdantow, potrze­

ba y  na tych mieć przyzwoite w zględy, kto- 

rz y  komendzie odważnie fą polłufzni. Po­

winna być prócz tego ofobna chwała włafna 

całemu razem dyftyhgwuiącemu fię Korpufo-

wi;
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w i; takim albowiem ipofobem, gdyby nawet 

partykularny żołnierz niemiał fobie za cel W 

pracach fwoich fw oiey włafney chwały, bę­

dzie ią miało za cel całe w oylko. Żołnierz 
ieden w  partykularności myślić m oże, iakó 

człowiek, a pułk cały razem wzięty, iako Bo- 

hatyr, y  tó co nazywaią pdwfzechnie duchem 

każdego korpufu, chwałą fig tylko famą do 

czynności porufzyć moze.

Uikarzatay fig, ze czafow nafzych hiftorya 

oziębła ieft y  ofchła, w  koniparacyi do hifto- 

iy i Greków y  Rzymian. Racya różnicy tey 

ielt oczyw ifta; hiftorya dawna ieft hiftoryą 

iiarodu; a hiftorya nafzych w ieków  ieft dwóch, 

lub trzech ludzi hiftoryą; to ieft Kroia które- 
go, Miniftra, ylletm ana;

W  Regimencie Szampanii, iedney z  Fran- 
cuikich Prow incyi, O iii cy er pew ny zaprafza 

żfobą na ochotnika, do pewnego wielkiey od­

w agi uczynku dwunaftd ochoczych łudzi; 

całe korpus ftoi nie porufzywfzy fig na iego 

iłowa, y  nikt mu nic nie odpowiada. Po trzy­

kroć powtarza fw oię proźbg, y  po trzykroć
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iednoż widzi milczenie. Coż to ieft prze-Bog, 

nikt mię nie fłyfzy! fłyfzemy cię, odezwali lig 

w fzyfcy zgodnym gtofem; lecz czemuz w zy- 

wafzdwunaftu tylko ludzi ochoczych? w fzy­

fcy iefteśmy ochoczy, których chcefz wybie- 

ray z nas fobie,

Okop Filizburgfki zalany był cafy wodą, żoł­

nierz ttlufiał po nim brodzić, po pas prawie 

maiąc wodę. Miody ieden bardzo Officyer, 

któremu w iek nie pozwalał chodzić tym fpo- 

febem , profił, ażeby go ieden drugiemu po­

dawał na ręce. Jeden Granadier podawał go 

fwoiemu kam ratowi, aby go w ziął na fwoie 
ramiona, pofadź go na moich plecach, rzekł 

ten do n iego ; ieżeliby miał odebrać iaki po- 

ftrzał, zafłonię go fobą,

W  woyfku Francufkim znayduią fię tyfią- 

czne podobney piękności czyny, które to Plu­
tarch y  Tacyt z  wielkimbybyłakom ftwem po­

zbierali. (a) My odfyłamy ie tylko do pry-

wa-

(a) G dym iuż tę uczynił u w agę , człowiek ieden u-

ezo-
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watnych manufkryptow, iakoby rnniey były 

godne hiftoryczney wfpatiiałości, Potrzeba 

mieć nadziełę, że Hiftoryk, który m yślący po 

Fiiozofsku, uwolni fię od-tey prewencyi.

Wfzyftkię. ftany, w  ktąrych potrzebne ią 

dufze odważne, na uczynienie w ielkiey z  wła- 

fnego intereflu publicznemu dobru ofiary, po­

winny upatrywać dla zachęcenia fię ofobifrą 

fw oię w  oddalonych czafach chwalę. W ie­

my dobrze, żeFilozofow ie chcąc uczynić cno­

tę nieporufzpną, przyuczają ią, ażeby fię ob ­

chodziła bez w fzyftkiego: Non vis effe jufłus  

fine g l g r i a a t  mę liercułe fccpe jajlus effedebes 

cum infamia. Lecz cnota nawet fama nie na­

bywa gm ntowności bęz hańby krotko trwa- 

iącey, w  nadziei doftąpienia w przyfzłych cza­

fach znakomitfzey chwały. Fabiufz znofi, ze

  %

ezony, m yślący  po obyw atelIku , y  po republikantiku , 

m ia î fobie zlecone od M iniftra.ftarajiie  zebran ie dLa ną- 

f i e y  w o y ik o w ey  fz k p îy , intercflu iących  mocno czy n ­

ności, które nieco b y ty  zaniedbane. Z eb ran ie  to, ie ft : 

n aypo żyteczn ieyfzą k fią ź k ą , k te rąb y  Mitodzje i y .  tifc ,. 

f t e y  w o y ik o w ey , do czytan ia  za le c ić  m o żn ą,.
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fię z niego naśmiewaią w  Obozie Annibala* 

y  ze go oflawiaią w  Rzymie przez cały prze­

ciąg iedney kampanii; ale mogłzeby był od­

w ażyć fię umrzeć w  nieflawie, y  w  hańbie 

zoftawap u potomności?. Nie fpodziewaymy 

fię , ażeby nikczemna nafza natura, zdobyła 

lip kiedy na podobne ulitowania, fama tylko 

Religia może tego pokazać; y  iey nawet o- 

fiary częftokroę za fundament m aiąwłafny in­

teres. , Naypokornieyfi nawet dladoftąpienia 

tylko  w  zamianę nieśmiertelney chwbły po- 

gardzaią doczefną. Nadzieia tey nieśmier­

telney ch w ały , utrzym ywała w  cnocie So- 

kratefą y  Katona. D aw ny ieden F ilozof ma­
w iał: ffako chcefz, ażebym dbał o naganę, ie- 

z eli nie chcefz, ażebym fobie fmakowat w  po­

chwałach?

Nauka moralna przykładem Theologii po­

winna uzbraiać cnotę przeciwko niewdzię­

czności y  wzgardzie ludzi, obiecuiąc iey czafy 

fzczęśliw fze, y  fprawiedliwfzych ludzi.

„  Chwała ieft towarzyfzką cnoty, y  idzie 

„  za nią zawfze, iakoby była iey cieniem, mo-

„ w i
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„ w i  Seneka; lecz iako cień raz przed ciałem, 

„d ru g i raz za nim idzie, tak tez y  chwała raz 

„uprzedza cnotę y  pokazuie fię przed nią, 

„d ru g i laz  idzie za nią, gdy-iuz zazdrość zgi- 

„ n ie ; a na ten czas tym ieit w iękfzą , im ieft 
„poźnieyfzą.

Filozofia to w ięc ieft równie niebeśpieczna, 

iak ieft próżna, ganić w  człowieku, ogląda- 

danie fię na potomność, y  pragnienie życia 

przez chwałę po zakończonym życiu. F ilo­

zofia tego rodzaiu znalazła niektóre wlpa- 

niałe dufze, ktpre czyniły dobrze dla tego, 

ażeby w ypełniały ftąnu fw ego powinność. 

Lecz nie potrzeba nigdy dowierzać tey natu- 

y  charakterom. Potrzeba człow iekow i czy­

niącemu dobrze pozwolić kochać fię w cb w ą- 

le; potrzeba mu nawet pokazać, że ią może 

mieć y  po śmierci, ażeby grab nie był dla nie­

go  ikałą, o ktorąby fię rozbija odwaga iego 

y  ftateczność.

T e n , który chwałę fw oię ograniczą k ra t-, 

kim życia przeciągiem, ieft niewolnikiem o- 

pinii y okoliczności czaiu; Iprzykrzy wfey lo­

bie,
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bie, iezeli wiek, w  którym żyie, ieft niefpra* 

w iedliw y; wpadłfzy w  rofpacz, iezeli ieft nie­

wdzięczny j a ofobliwie z  niecierpliwością 

pragnąc używ ać prący fwoiey fkutku, chce 

zbierać zara^ to , co fięie, przenoii chwałę 

prędką, a przemiiaiącą, nad chwałę tę nie 

prędką,, lecz trwałą;. tąki pię wielkiego,nie. 

Weźmie przędli ę.

Ten, który fię ftawia myślą w  czafach przy* 

fełych, y  w  ich fobie fmakuie chwale, będzie, 

pracował dla wfzyftkich w ieków , iakoby był 

nieśmiertelnym. Jeżeli mu z nim wfpoł-źy- 

iący ubliżaią tey, na którą fobie z aft u żył chwa­

ły , W nukowie ich nadgradzaią mu za to, ima- 

ginacya albowiem iegp źyiącym  go czyni w  

potomnych wiekach,

Piękny to ieft fen, rzecze mi kto. Lecz 
prze-Bog! zażyw ąłże tu kto na ziemi chwały, 

ktoraby fię fnem nazwać nie m ogła? Nie 

■ta to małą liczba zapatruiących fię na ciebie, 

y  otaczaiących cię w  k o ło , formuie ffawy 

tw oiey  głofy. Imie tw oie tym będzie fia- 

wnieyfze, im cię w ieść bardziey pomnoży, y

obe-
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ębecnym nieiakp uczyni na tych mieyftach, 

Da których nigdy niebyleś, y  nigdy nie bg- 

<Jziefz. Dla czegoźby było bardziey rzeczą 

Die rozumną, rościągnąć myślą iefteftwo fwo- 

le do przyfefyęh wieków,, aniżeli do oddało- 
Dych kraiow ? Mieyfce to lub ow o zarpwno 

ieft dla ciebie małym punkcikiem, iako ten, 

lub ow czafu moment. Czyli to w  fzczuplym 

mieyfcu, czyli czafu punkciku zechcefz fig o- 

graniczyć, dufza nyoła oflabiona, fchnąć bę­

dzie, iako w  sciflym więzieniu. Pragnienie za-, 

robienia fobie na wieczną chwalę, powigkfza 

nieiako nafzą naturę, w yw yżfza  nas nad nas 
fam ych, y  roś ciąga iefteftwo nafze za życia  

nafze go przeciąg, y  ktokolwiek go w aży fię 

gąnić, nie ieft godzien uczuć w  fobie. „  Po- 

»? gardząć chwalą mowi Tacyt, ieft to wzgar- 

„  dzać cnotami, które do niey prowadzą; „  

Contempła fam a, v ir  tut es contemnuntur.

Q P A -
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Q MOŻNYCH PANACH.

•jMAią pofpolicie imie możnych Panów tym» 

którzy pier\vfze pofiadaią mieyfca w  Pań- 

ftwach, bądź wMagiftratach, bądź przy boku

Może być kto wielkim, albo W tym co fię 

tycze obyczayności będącey w  fpołeczeń- 

ftw ie , albo w  tym co fię tycze polityki ścią- 

gaiącey fię do dobrego rządu. My tu daie- 

m y imie wielkich czyli możnych, ludziom zo- 

ftaiącym na publicznych urzędach.

W  Pańftwach prawdziwie gtninowładnych, 

famę tylko naMagiftratach zoftaiące olbby na­

zw ać fię mogą wielkiemi y  możnemi, albo ra- 

czey fam tylko lud nazywać fię powinien 

wielkim. Magiftraty fą tylko wielkiemi z łafki 

Indu, y  dla ludu; on albowiem im fwoiey 

w ładzy, fw oiey godności, y  fwoiego powie­

rza maieftatu. Ztąd idzie, że w dobrze rządzą­
cych

ilo u a rc h y
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cyeh fię Rzeęzacbpofpclitych, miaro niegdyś

za w yftępek, g£y  fię kto ftarał nabyć ofobie 

fwoiey partykularnie pożytęczney władzy, 

JHetmani w pyfk , w  ten czas tylko byli w iel­

kiemu, gdy na czele, w oyik f\voich zoftawali; 

■ycładza ich moc brała od w oyikow ęy karno­

ści; fkładali i% natychmiaft, gdy żołnierz u- 

Walniat fig od w oylkow ey ffużby; a pokoy 
czynił ich wfzyftkim rownemi.

Do iftp ty gminowładnego rządu należy, 

ażeby wfzyftkie doftoieńftwa były elekcyo- 

ftalnemi, y  żeby nikt od nich przez prawa Oy- 

czyfte nie był exkludowany. Jak tylko iedna 

klaffa obywatelow wyznaczona ieft do Iłu- 

żenia, bez nadziei rządzenia kiedy innemi, 

rząd ieft natychmiaft Aryftokratyczny. Nay- 

mniey ma w  fobie niedoikonałości Aryftokra- 

cya ta , w  ktorey władza możnych Panów 

naymniey fię czuć daie. Nayniedofkonalfza 

ieft ta ,w k to re y  m oźniPanowie fąDefpotami, 

a lud niewolnikiem. Jeżeli Szlachta poftępuie 

fobie po tyrarifku; nieizczęśliwość ieft bez le- 

karftwa. Senat albowiem nie umiera.

http://rcin.org.pl



■ł̂ -4 108
Gdy Aryftokracyą Ikładaią w oyfkow l, po* 

trzeba fif  obawiać, ażeby władzy wielu Pa­

n ó w , nie przyw łafzczył fobie ieden z nich 

naym ożnieyfzy: rząd taki zmierza zaw fze, 

albo doMonarchłcznego, albo doDefpotyczne- 

go  Panowania, GdyAryftokracya fame tylko 

prawa ma za fwpię obronę, ażeby f if  mogła 

d ł u g o  utrzym ać, potrzeba, ażeby była nay- 

fprawiedliwfzą y  nayumiarkowańfzą ze wfzy- 

fkkich rządów. A żeby lud mógł znieść po­

tęgę Panów, powinien być, albo tak fzczęsli- 

wy, iak w  W eneoyi, alba tak wynifzczony, 

łak w  Polfzcze.

Jakaż mądrość, iakie umiarkowanie, nie ieft 

potrzebne W'eneckiey Szlachcie w  obchodze­

niu f lf  z ludem, ażeby go utrzymała w  poflu- 

fzeńftw ie! Y  iakichże nie zażywa fpofobow, 

ofładzaiąc mu tę, w  ktorey żyie nie rowność! 

utrzym ywanie w  W enecyi nierządnych nie- 

w ia il, y  karnawał, fą rządu tey Rzeczypo- 

fpolitey polityką. Pierwfzą z tych rzeczą 

fprawiaią, ze bogaftw a Panów nieznacznie 

y  nie okazałe fyływ aią do pofpołftwa; drugą,
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że pofpolftw o, przez całe fześć miefięcy W 

każdym roku żyiąc z naywiękfzemi Panami 

zabrat, y  z niemi przebywaiąc pod mafzka- 

m i, zapomina o fwoim poddańił w ie , y  o ich 

panowania.

, W olność Rzymlka imakowała fobie niegdyś 

w K rolew lkiey władzy: potym zaś nie mogła 

znieść władzy możnych Panów, Duch Repu- 

blikantlki rozgniewał fię na uniżaiącą dyftyn- 

kcyą. Pofpolftwo w  prawdzie exkludowafo 

fię famo od naypierwfzych w  Rzeczypofpoli- 

rey urzędów , lecz nie chciało, ażeby go od 

nich exkludowano; a dowodem wielkim, ż& 

lud fprawiedliwie tego pretendował ieft to, i l  

miał tyle y  mądrości, y  umiarkowania, że fig 
od nich wftrzymał.

Słowem mówiąc* w  ten czas tylko Rzecz- 

pofpolita może fię nazwać iednym polity­

cznym ciałem, gdy każdy ma prawo do nay­

pierwfzych godności. W fzelka zacność dzie­

dziczna niektórym ftanom pfuie w  hiey ro- 

Wnosć, rwie naymocnieyfze polityki ogniwa, 

y  ieft przyczyną obyw atelow niezgody y  po­

różnienia. Nie
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Nie mafz w ięc w  tym dla wolności nié- 

beśpieczeńftwa, ze pofpolftwo pretenduie o- 

bierad z pomiędzy obyw atelow  bez excepcyi 

Magiftraty y  Sędziów, lecz toby było z nie- 

beśpieczeńftwem dla wolności, gdyby im, o- 

brawfzy ich fobie, nie było pofîufzne. Przez 

to tylko Rzymianie z Wolności w  padli w  ro ­

zw iązłość, a z rozwiązłości w niew olą.

W  r z ą d z ie  Republikantfkim Panowie przyo­

dziani naywyżfzą władzą, doikortale iey uzyc 

m ogą. VV rządzie Morfarchiczriyni maią ią 

czafem, lecz nigdy nie zapatruią iię na m ą, 

iako na rzecz dziedziczną; przez nich tà w ła­

dza przechodzi, lecz nie W nich przémiefzki- 

w a ; fą iey nieiako kanałami, lecz Monàrchà 

Otwiera y  zamyka iey źrzo d ło , dzieli ią na 

ftrumyki, u w aża  wiele iey  przez kanały w y ­

pływa; przypatruie lię iey płynieniu y  owfzenł 

płyniehiem iey kieruië.

Panowie przyozdobieni honorami nie ma­

j ą c  żadney w ładzy, reprezentuią w  ofobach 

fwoich Monarchę u ludu, a lud przed tronem 

Monarchy. Jeżeli rząd nie zna lię nà politÿ*
ce
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ce  zażywania Panów m ożnych, potrzeba* 

ażeby y  Monarcha y  Naród wiele m iał cno­

ty, aby mógł utrzymać w  roWności y  powa­

gę ftanu daiącego protekcyą, y  prawą w ol­

ność itranu żoftaiądego pod tąż protekcyą; 

lecz ieżeli tell ftan godny pofzanowania, zło­

żony ieifc ż faffiych wiernych obyWatelow y  

dobrych P atryotow , będzie fundamentem 

gruntownym wfzelkich fił Pańftwa, y  ogni­

wem mocnym utrzymuiącym polłufzeńftwa 
y  władzę.

Tak do iflroty rządu Monarchicznego, iakc* 

y  do Republikantlkiego należy, ażeby jedno 

tylko było polityczne ciało , y  żeby części 

ikładaiące go sćisle lię z fobą, y  gruntownie 

łączy ły . Machina ta iakoźkolwiek ieft w ie l­

ka , y  iakoźkolwiek ieft naturalna, nie mo­

że trwać inaćzey, tylko przez ścilłe kliienie 

fię ; a ieżeli rufzaiące ią f iły , albo uftaią, 

albo fobie iedne drugim fą przeciwne, to fa­

mo co ieft wfzelkich fił iey y  ruehawości po­

czątkiem , przyczyną iey będzie zguby.

tjgrun-
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Ugruntowanie możnych Panów W "Rządzie 

Monarchicznyrn, przedziwnie ieft pożyteczne 

do ugruntowania y  utrzymania tey zgody y  

iedności, która ieft źrzodłem dobrego publi­

cznego rządu.

Nie to fię ma m ówić ó Rządzie, do które­

go fię intereffuie wiele ftańow, W którym po­

w aga podzielona, Waży fię między Monar­

chą y  Narodem. Jeżeli Monarcha fzafuie ła- 

fkarńi, możni natychmiaft Panowie ftaną fię 

podłemi iego niewolnikami, autorówie kor- 

m pcyi narodu. W  liczbie podatków na lud 

w łożonych, będzie nieznacznie zawierała fię 

fumma potrzebna na zakupienie roczne gło- 

fow> to ieft na nadgrodzenie Monarfze tego> 

co go kofztuie kupno wolności Narodu u mo­

żnych Panów. Monarcha będzie miał taryffę 

wfzyftkich głofow : łatw o w  radzie iego w y- 

kalkuluią co go ma kofztować przekupienie 

tey, lub ow ey cnoty.

Lecz w  Monarchii dobrze ufundowanej”, 

W ktorey to Kroi zupełną ma w ładzę, beż 

żadney zazdrości, y  bez żadney dzielenia
fi§
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B f  nią z  kim potrzeby, w  ktorey zatym wfeei- 

ka moc y  potęga Monarchy funduie fig na do- 

Ratkach Szczęśliwości y  b ierności o by wat e- 
lo w , Monarcha nie ma przyczyny zdradzać 

narodu: Naród także nie ma przyczyny o- 

bawiad fię czegb od Monarchy': Możni Pa­

nowie nie mogą iednemh, ż  nich bardziey 

ikk drugiemu iprzyiać, albo którego z  nici* 

zdradzać; byłoby to nawet w  ńićh niegodzi­

wym  fzaieńftwem, gdyby albo Monarchę po­

budzali do tyrańftwa, albo harod do buntu; 

Naypierwli poddani, naypierwft obyw atele; 

ńaypierwiżemi fą niewolnikami, gdy Pań- 

ftw o , które ftanie fię Despotycznym ; mie- 

izaią lic  zaś razem z pofpolftwem iak tylkó  

Pańllwo ieft Republikaritikie; przychylni fą 

Monarfze dla preeminencyi, którą maią had 

ludem; przychylni fą ludowi tak dla teg o ; 

ze  dependuią od M onarchy, iakó też y  d li 

tego wfzyftkiego, co tylko ż  ludem maią po- 

w fzechnego, to ieft dla w olności, praw* 

dziedziczenia, beśpieczeńftwa & c . Tak te­

dy Panowie możni fą przywiązani do Rzą-

H att
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du Monarchicznego, y  przez w lafny fw oy 

interes, y  przez pow inność; dwa te ogni­

w a  arcy fą m ocnej gdy iedno drugie utrzy­

muje,

Zdaie fig iednak, ze ambicya możnych Pd- 

h o w , powinnaby zaw fze zmierzać do A ry- 

ftokracyi. Lecz gdyby nawet lud łatw o fig 

im dał powodować, Sziachtaby fig im oparła, 

chyba gdyby była prżypufzczona do Ucze- 

ftni&wa ich potggi, która to kóndycya da­

łaby możnym Panom dwadzieścia tyfigćy ró­

w n ych , za iednego Pana, nigdyby fig w igc 

iia nią nie odw ażyli: pyfzna albowiem chuć 

panowania, która fama ieft żrzodłem buntów, 

łatw iey może Znofić w yzfzą  władzg iednego, 

aniżeli row ność w ielkiey liczby*

Nayniebeśplecznieyfzy W Monarchii nie­

porządek ieft ten , gdy możni Panowie ptzy- 

Włafzczaią fobie władzg powierzoną, y  gdy 

fiły  Pańftwa obracaią na Monarchg, y  na fa­

mo Paóftwo podzielone przez fakcye. T a­

ksi
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ka była fytuacya Francyi, gdy Kardynał fty- 
fcheliufz, ow odważny, y  obfzernego rozu- 

mu czi°wiek, »przyprowadził wfżyftkićh mo­
żnych Panów do polłufżeńitWa Monarfze, * 
pofpolftwd w  obronę praw oddał. Ganii| 
go, ze nadto fobie w  tey mierze poftąpił; 
lecz podobno nie żnaydował innych śrżod- 
kow do ugruntowania Monarchii, y  do przy-' 
prowadzenia do naturalney fwoiey pory te­
go wielkiego, a riakrzywionego przez bu- 
tzą drzewa, lak nachylenie go w  przeciwni 
ftronę,

. Francya niegdyś formowała tfroleitwo zło- 
zone ż kilku Pańftw hołdowniczych, nie do­
brze z fobą złączonych, y  uiławicznie z fo- 

bą walczących. Po panowaniu L u d  w i k  A 
XI. wfzyiłkie te Pańftwa złączone były w  
jedno polityczne ciało, lecz wfżyftkie iefzcze 
kraie zażywały tych przywileiow, które mia­
ły  nadane od fwoich pietWfzych Panów, A 
Wielkorządcy, którzy potym ofiedli ihieyfcd 
tych Panów, ichze fobie przywłafżczali wła­
dzę, Te dwie rzeczy czyniły Monarfze dwie 

^  fru-
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trudności, które mu potrzeba było koniecznie 

ułatwić. Nayłagodnieyfzy był fpofob, a za* 

tym nayroftropnieyfzy, fprowadzić do D wom  

tych, którzy oddaleni będąc od Dworu, y  o- 

toczeni ludźmi przyuczonemi do fluchania 

w o li ich, w e wfzyFtkim, uczynili fig iuź byli 

arcy-ftrafznemi. Monarcha pokazał blafk dy- 

ftynkcyi y  łalk fwoich; Panowie ci możni na- 

tychmiaft zbiegli fig hurmem; tym fpofobem 

W ielkorządcy zatrzymani byli prźy Dworze, 

ich ofobifta powaga zniknęła razem z ich 

przytomnością. W ielkorządy ich dziedziczne, 

m ogły być podług Woli Monarchy dyfpono- 

wane, y  łatwo fobie było uczynić podległem! 

ich nafigpcow; Panowie Zapomnieli o fwoich 

Prow incyach, y  od nich Wzaiemnie byli za* 

pomniemi. Tych Prowincyi kraie były podzie­

lone, pooddalane, z wfzyftkich nieznacznie o- 

darte przyw ile iow , a tak prerogatywa dzie­

dziczenia Pańftw lennym prawem, w  famych 

tylko zoftała herbach.

Oczy*
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Oczywlfta w ięc ieft rzecz, ze potęga mo­

żnego Pana przy Dworze ieft tylko nieiakim 

cieniem potęgi Panów mocnych, iacy przed- 

tym byli w, Kroleftwie, Niektórzy winni fą, 

tę fwoię dyftytikcyą fwpięmu narodzeniu. 

W iękfza ich. część famey ią tylko winni iafce 

Monarchów; w ola albowiem Monarchów, tak 

ftwarzać może możnych Panów, iako y  Szla­

chtę, y  według fwoiego upodobania wielkość 
imienia, albo ofobiftą, albo dziedziczną czyni. 

D ziedziczną, m ówię, albo ofobiftą, ażebym 

Iłow u temu, możny., dofkonałe dał znaczenie, 

lecz nie ma fię rozumieć w  ścilłym fenfie, a- 

żeby ta zacność dziedziczna miała być taka, 

iaką maią krewni Krolew fcy dla fw ego uro­

dzenia, albo iaką m aiąXiążęta yPanow ie naft 

z folki nafzego Monarchy. Pierwfzemi miey- 

fcami w.każdym Pańftwie nazywaią pierwfze 

godności, tak w  kościele,, lako też y  w  Magi- 

ftratach, woyikowe.rangi,. Minifterya, Urzędy 

u Krolew ikiego Dworu. T ytu ł iednak ma- , 

znego Pana w  Iwoim w ciętym  znaczeniu, >

-
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przyzwoity ieft tylko famym tym Panom, któ­
rych Par es nazywamy.

Przemienienie to dziedziczenia Pańft w  leą- 

nym prawem, W godność, która teraz zacno­

ści dawnych Paąpw nieiakjm ieft cieniem, mit- 

iiała w iele kofztpwać Monarchę, lecz za ia- 

kązkolw iek cenę mpżnaby nabyć iedności 

•\yladzy y  ppflufzeńftwa; uniknienie od ślepey 

y  tyrańfkiey władzy lennych Pąnpw, y  fzcze- 

śliwość zoftawania pod pełnomocną obroną 

praw , gotow ych zawfze na powftąnie prze­

ciwko uzurpacyom, zdzierftwom y  gwałtom; 

fą dowodem, że takich dobr nię można nigdy 

przepłacić.

W  ninieylzym w ięc ułożeniu rzeczy, zdaie 

fię nam, że możni Panowie fą tacy w e Fran- 

cyi, iakiemi naturalnie być powinni w e wfzy- 

ftkich w  całym świecie Monarchiach. Nacya 

ich pow ażą fobie, lecz bynayrnniey fię ich 

nie boi; Monarcha ich fobie obowiązuie, nie 

wkładaiąc na nich kaydan, y  utrzymuie ich 

w polłufzeńftwie, nie przyprowadzaiąc ich do

ng-
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nędznego ftanu. Do czynienia dobrze kre­

dyt maią niezmierny; lecz nie maią żadnego 

kredytu do zafzkodzenią Pańftwu; y  ich fame 

prerogatyw y nowemi fą dla Pańftwa zakłada­

mi gorliw ości y  przywiązania, których to cnpt 

fą rekompenfarnj,

W  Rządzie Deipotycznym, iaki widzieć fię 

daie w A z y i, możni Panowie fą niewolnikami 

tyrana, y  tyranami n iew oln ików , drżą fami 

od hoiaźni, a przed niemi drżą drudzy; tak 

okrutnemi będąc w  panowaniu nad inne- 

m i, iako fą podlemi w  poddawaniu flę w yż- 

fzey w ład zy ; kupuią 11 Pana fwego za w łą 

fną fwoi niewolą zwierzchność, którą maią 

nad obywatelam i: gotow i ią zawfze przedać 
Monarfze O yczyzne, a Oyczyznie Monar­

ch ę, herfztami ftę ftaiąc Judu, iak tylko  fię 

zbuntuie, a iego naywiękfzemi zdziercami y  

ticiem iężycielam i, gdy zoftaie w  poiłufzeń- 

ftwie,

Jeżeli Monarcha ieft cnotliw y, ieżeli chcę 

być fprawiedliwym, y  ieżeli fię może o w fz y ,

/ ' f t k w
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ftkim inform ować, zguba ich pewna: y  dla 

tego dzień y  noc czuwaią koło tey przegro­

dy, którą pomiędzy tronem y  prawdą wyfta- 

w ili; nie przeftaią m ówić Monarfze; możefz 

w fzyftko, ażeby im pozwalał odważać lię na 

w fzyftko; w ołaią uftawicznie: lud tw oy ieft 

fzczęśłiw y! W tym nawet czafie, w  którym, 

oftatnie krw ie iego y  potu wyciikaią kro­

p le , y  ieżeli kiedy zdaią fię mieć. względy, 

nad iego oflahionemi filami, zdaięfię, że to 

i)ie dla czego innego czynią, tylko dla wy- 

miarkowania, wiele iefzcze momentow lud w . 

tym uciemiężeniu bez ikonania wycierpieć 

potrafi.

Przez niefzczfśliw gść tychPańftw, w  któ­

rych podobne poczwary rządzą, prawa nie 

małą fwoich trybunałów ; ftabość nie ma ża- 

dney dla fiebie obrony; Monarcha fobie fil­

mem u zoftawuie publicznego karania pra­

w o ; y . p.oki zd.zierftwa. y  uciemiężenia fą 

mu ukryte, poty uciemiężyciele zoftaią bez 

kary*
Taka

http://rcin.org.pl



121

Talsa ieft, forma tęgo opłakania godnego. 

Rządu, że nie tylko Monarcha, ale tez każdy 

z możnych Panów w  powierzonym  fobie u- 

rzędzie trzyma mieyfce prawa. Ażeby w iec 

panowała w  nim fprawiedliwość, potrzeba, 

ażeby nie ieden człow iek, lecz mnoftwo łu- 

|  dzi nie podpadało omyleniu fig, wolne było 

od b łfd ow  y  paffyi, nie uwodziło fig włafną 

ku fobie miłością przyftgpne było. dla w fzy- 

ftkich, iednakowe dla wfzy(tkich tak, iak pra­

w o ; to ieft potrzeba, ażeby P-anowie możni 

W Panftwie Pefpotycznym  byli Bogami. Cze­

go, iako pretendować bez zaślepienia nie mo­

żna, tak tez poddawad fig pod taką wtadzg, 

oftatnie ieft fzaleńftwo.

O PRA,
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O PRĄWDZ1WEY WIELKOŚCI.

W Fizyce y  w  Geotnetryi Iłow o to , w iel­

kość żądnego nie prjzyimuie czgftokroć ogra­

niczenia, żadney nie przypufzcza kompara- 

cy i: iedpo znaczy co mnoftwo y  ohfzerność. 

W  morąlney nauce ma w  fobie nieiaką do 

Innych rzeczy relącyą, y  myśl ta , która go 

nam wytrawia, zawiera w  fobie nieiaką w yż- 

fzość. A  tak kiedykolwiek przym ioty du- 

fzy, albo rozumu nazywamy wielkiemi, albo 

w  powfzechnaśoi ofobie całey przypifuiemy 

•wielkość, w yraża iłow o to w yfoki ftopien, 

n ieprzyzw oitego wielkiemu mnoftwu ludzi 

doftoeńftw a.

Lecz doftoieńftwo to może być, albo na­

turalne, plbo nadane, y  to to ielt przyczyną, 

że dwie fą wielkości, naturalna iedna, druga 

od prawa w fzelką fw ą zacnosc biorąca. Uft- 

łuym y obydwom przyzw oite dać .deftnicye.

W iel-
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W ielkość dufey, to ieft ftałość, rzetelność, 

y  w yfokość fentym entow ,' ieft nąypiękniey- 

fz ą , y  nayiftotpieyfzą częścią ofobiftey za­

cności. Przyday iefzcze rozum obfzerny, ż y ­

w y , wyfokp m yślący, a bgftziefz miał wyobra­

żenie wielkiego człowieka,

P o  dofkonatego wyobrażenia ze wfzyftkie- 

P1'  przymiotami wielkiego człow ieka, zdaie 

ftę , ze potrzebaby iefzcze przydać naypig- 

knieyfze przym ioty ciałaj Pofpołftwp nie 

zw ykło  ich nigdy ppufzczać. \V podziwie- 

niu zoftaiemy czytaiąc, że Alexander był ma­

ły m ; a Achifiefa mamy za daleko w iękfzego, 

iak był w  famey rzeczy, gdy widzieray w  

Iliadzie, że żaden z iego towarzyfzow nie 

m ogl dźwignąć iego kopii; fktonność, którą 

mamy do miefzania rzeczy Fizycznych zm o- 

ralnemi w  wyftawieniu fobie w ielkości, po­

chodzi naypięrwey od imaginacyi nafzey, k tó­

ra fcuka zawize rozmiaru podpadaiącego pod 

zm yfly, powtore dla tych codziennych lkut- 

k o w , które w  fobie czuiemy, pokazuiących

nam
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nam złączenie dufzy nafzey z ciałem, ich 

wzaiemne fobie poflufzeńftwo y  porufzenia, 

tak na fiłach dufzy, iako y  na fiłach fundu­

jące fię  rozumu. Naturalna rzecz była ofo- 

hliwię W czafąch, w  których ftarfzeńftwo 

m iędzy ludźmi fupdowało fię na fiłach ciele- 

fnyęh, ażeby fiły.ciała kładzione b y ły  w  po- 

ezet heroicznych przymiotów. W wiekach 

mniey grębiaiilkich ułożona kiaffy z tych przy­

miotów,, które nam fą powfzechne z bęftya- 

m i, y  z tych , w  których nas beftye celuią. 

Uwolnionp wielkiego człowieka od potrzeby 

być pięknym, związtym y  filnym.

Lecz podług zdąnia pofpolftwa, potrzeba 

iefzcze y  teraz formować fobie wyobrażę» 

pie wielkości ofobiftey., podług naturalnego 

zw yczaiu . Rozum niewolnikiem ieft ima» 

ginacyi, a imaginacya niewolniczką ieft zmy- 

fłow. T a  fądzi o przyczynach moralnych 

podług Fizyczney wielkości ikutkow , kto» 

re od nich pochodzą, y fążniem zechce mie-
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Podobna ieft do w iary, ze ci Krdlow ie E -  

gipfcy, którzy powyftawiali nayw yźfze pira­

midy, mieli fig za naywiękfzych K ro low ; tak 

fobie prawie poftępowało pofpolftwo W nazy­

wania ludzi wielkiemi.

Liczba w oyfka , które uzbroili, lub które 

zbili, obfzerność k ra iow , które zrabowali* 

albo fobie podbili, ważność ich fortuny prze­

ważająca wfzyftkich ludzi fzczęście, fą nie- 

iako materyalami, z których fię formuie w y­

obrażenie tey w ielkości, którą przypifuiemy 

ich ofobom. Odpowiedź rożboynika mor- 

fkiego dana Alexandrowi, Qttia tu mdgna clajje 

Im perator; wyraża tak żyw o, iak prawdziwie 

zw yczay nafz fądźeńia y  myślenia o ludzkiey 

Wielkości.
*

K roi naywiękfzą życia fw ego  pokladaią- 

cy  fzczęśłiwość na ziednaniu Pańftwu fwemu 

obfitości, zgo d y , y  pokoiu, bardzo hędzie 

mało zdatty W hiftoryach. Mowlć tylko o 

nim będą z oziębłością, b y ł dobry;  nigdy 

m ówić nie będą o nim, b y ł wielki. Ludwik

IX.
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IX . w  wiecznym by był zoftawał zapomnie­

n iu , gdyby fię nie był w ftaw ił godną opła­

kania Krucyatą.

Śłyfzeliźeśrhy kiedy, ażeby mowioho O 

Rzecżypofpdlitey Spartańlkiey, poki była nie- 

Ikazitelną w  fwoich obycżaiach, uiewzru- 

fzoną dla praw zbawiennych, nie zw yciężo­

ną dla mądrości y  furowey karności? czyliż 

O cnotliwym y  wolnym  Rzyrnie tnyślemy, 

gdy iego fobio przypominamy Wielkość? w y ­

obrażenie ie g o , które fobie wyftaw iam y, 

ikłada fię ze wfzyiikich przyczyn iego upad­

ku. To nazywamy iego w ielkością, co ie­

go  przyśpiefzylo zgubę; to ieft blalk tryum­

fów , odgłos Pańftw podbitych, nierozumne 

zatnyfły, pomyślności hi-e niogące być długo 

Otrzymane, bogaftw a pfuiące dobrą obyczay- 

h ość, chełpienie fię potęgą, y  to obfzerne 

panowanie, ktorego rościągłość rodziła ua- 

bość, y  które upaść miało pod włafnym fwoim 

ciężarem,
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C i, którzy fą , tak rozumni y  tak (prawie* 

ćłliwi * ze niechcieli kazić żadną tą Fizyczną 

pozłotą moralnego Wyobrażenia prawdziwey 

w ielkości, mniemali ptzynaym niey, ze go 
mogli okryślić niektoremi przymiotami, bez 

których fig w ielkość obeyść nie może. Bo 
gdzież profzg znaleść w ielkiego Człowieka* 

biorąc wielkość W ściftym feńfie?

Alexander dziedziczył obfzerrlość rozumu, 

y  dzielność dufży. Lecz widziem yż w  iego  

proiektach tg plaiitg fprawiedliWośći y  ro- 

ftropności, która fig w ydaw ać zw ykła w* 

Wfpaniałey düfzy y  W Wyfokim rozumie? tę  

plantę, która Wgląda w  czaiy przyfzłe, y  

niemi rozrządza, przez którą wfzełkie po- 

inyślności ftaią fig pożytecznem i, y  przez 

którą Wfzyftkie hiefzcżgśliWości, których fig 

■uchronić nie można, mogą być nadgrodzone 

wigkfźemi dobrami. Detecïo fine terraruni, 

per fauni redituruś orbem, trijlis  ejt. (Seneca) 

Źam yity Cëfarza pigknieyfze b yły  y  roftro- 

pnieyfze, Lecz potrzeba go  naypierw ey tt-

czy-
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czyście? cd żbrodni zdradzie&W *, y  zapd« 
mnied o n im , iako o Hetmanie, albo w  He­

tmanie upatrywać obyw atela, chcąc w  nim 

znaleśd wielkiego człow ieka. T o  fię tez 

mowid m oże o wfzyftkich prawie Monar­

chach, którym albo podchlebftwo, albo po- 

dziwienie nadało imie wielkich-. B yli z nie­

których miar wielkiemi w  fwoim prawodawi 

{iw ie , polityce, fztuce woienney, w  obiera­

niu ludzi, których do wykonywania zamy- 

flow  fwoich zażyw ali; y  zamiaft tego , cö 

miano poWiedzied, ma ten tub ow wielki p rz y ­

m iot; powiedziano o VVoiowniku, o Polity­

k u , o Prawodawcy. Wielki to iefi człowiek. 

Hue &  ilłuc accedat, ut perfecta v irtu sfit, ce- 

quatitas ac tenor vitce, per ómnia confians fibu  

(Senec.)

Jefl. także wielkośd, którą ftworzyt? mo­

żna, albo poftanowid, która z ofobiflą w iel­

kością nic nie ma powfżechtiego. Potrze­

bni w ielcy ludzie w  Pańftwie, a nie zawfze 

łatwo można znaleśd prawdziwie wielkich
lu-
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ludzi, wym yślono więc fpofob Uczynienia 

wielkiemi tych, 'których nie można było ża­

dnym fpofobęm pow iękfzyć; a to fztuczne 

podwyżfzenie w zięło  imie w ielkości; So w o  

w ięc będąc in numer o Jingulari (iako  Gram- 

m atycy nazywaią: to ieft Wielki\ We dwóch 

fię może btać fenfach, a Panowie w ielcy nie 

omiefzkali na fw oy zażyć pożytek iłow  po- 

dobieńftwa. W  więkfzey iednak fw oiey li­

czbie in mrnero p lu ra li, to ieft w ielcy) nio 

nie ma w  fobie ofobiftego; Iłowom  ieft Wca­

le w  feniie politycznym od naturalnego fw o- 

iego znaczenia oddalonym; tak dalece, że 

w ielki który człow iek, żadnego może nie 

mieć charakteru z tych, ktoremi fię dyftyn- 

gw uią w ielcy Panowie, ą w ielki Pan, może 

nie mieć żadnego z  tych przym iotów , które 

czynią człowieka wielkim.

Lecz Pan wielki w  Kroleftw ie, uchodzi za 

wielkiego człow ieka; reprezentuie go w  fo­

b ie; ma iego całą powierzchowność, lubo 

przytrafia fię częfto, że ta pow ier zchownoś 

. I  na­
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nadęta ieft tylko, y  nic w  fobie nie ma gran* 

towności. Nic nie ma pięknieyfzego, iako 

gdy przytrafi fię widzieć złączoną właści­

w ą  zacność z  Wyfokim doftoieńftwem, zda- 

ią iię być czafem wielu ludziom złączone z 

fobą, w iek nafz daie nam tego tyfiączne przy­

k ład y; lecz nie pifząc fatyry na żaden czas 

ani na żaden kray, powiem y IłoW kilka o o- 

byczaiach Panów w ielkich, takich, iacy fą 

w fzędzie; proteftuiąc fię zawczafu, że ni­

komu nie chcemy przym awiać, y  do nikogo 

tego aplikować.

Pan w ielk i, zawfze muli być miany u ludu 

za człowieka Dworlkiego, a u Dworu za po- 

pularzyftę. Tak ieden, iako y  drugi ten 

przymiot, w yciąga albo talentu, ktorego go­

dnego Zalety, albo na mieyfce iego udatney 

powierzchowności. Talentu fobie nadać nie 

m ożna, lecz powierzchowność może fobie 

każdy przypifać; można fię iey nauczyć 

można ią fobie uform ować; ieft to rzecz do 

udania. Powierzchownością w ielkiego Pana

po-
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powinna być przyftoyność y  zacność. Przy- 

ftoyność w  tym fehfie zmyśloną zacnością 

hazwać fig m oże; bo nie doźWala czynić nić 

takiego, coby nafż ftan poniżyć, albo olła- 

Wic m ogło; podać go w  pośmiewiiko, albo 

W pogdrdg. Idzie tu w ięc o to , ażeby po­

wierzchowność Wielkości przykfżtalcóna by­

ła  podług gUftu, charakteru, y  obyczaiow na- 

todii. Z  poważności milCzącey śmianoby fig 

We Franćyi; toż famoby fig iey  było przytra­

fiło y  w Atenach, obycżayność płocha śmie- 

fznąby była rzeczą w  Lacedentonie, toz fa- 

tnoby ią potkało y  w  Hifiźpanii. Popularność 

Panów Angielfkich haganriąby była w  Wfpa- 

tiiałych Wenetach. W izy ft kich tych rźeczy 

iiaUczyć fig możemy Z prźykładu y  praktyki, 

beż żadney pfaćy y  reflexyi. Żdaie fig wigć 

rzeczą arcy-łatW ą być Wielkim prżeż przy* 
ftoyność»

Lećż praw dziw i zacność w  wielkim Pd-» 
nie, nic innego nie iefi, tylko dolkonałe fpraW 

ifego, flo w , krotko mOwiąC całego życ ia ,

U  a  go*
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z  godności, którą dziedziczy zgadzanie fię.

Taka zaś zacność w yciąga ofobiftey zacno­

ści, a zacności iefzcze rownaiącey rangę, 

na ktorey iię zoftaie, Y  to to ieft, co na­

zyw am y płacić tałafną ofobą. Tym  ipofobem 

naypierwfi ludzie w  Kroleftwie, powinniby 

nayw iękfzych dokazywać rzeczy; która to 

kondycya zawfze ieft ciężka, a częftokroć'by­

w a niepodobną do wykonania.

Potrzeba w ięc była koniecznie niedoftatek 

tey  zacności nadgrodzić powierzchowną ia* 

ką okrafą, y  powierzchowność ta odebrała 

fw oy ikutek: pofpolftwo wzięło łatw o fzcze- 

re fantazma za rzecz rzetelną; Ofobę V urząd 

za iednę rzecz biorąc. Błąd to ieft w którym 

go zoftawić potrzeba, bo omamienie ieft ie- 

dnowładną ludu Monarchinią.

Lecz niech nam powiedzieć fię godzi; że 

Panowie w ielcy zdeymuią naypierwfi z oczu 

pofpoliftwa omamienie, przez nieroftropną 

fwoię dumę.
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Ten, który na doftoieńftwach powierzcho­

wnie tylko prezentuie dofkonałdśd, powi- 

nienby wiedzied, że nie w lzyfikich ofzuku- 

ie, y  dobrze fig przynaymniey zfwoiem i kon­

fidentami obchodzid, dia z obowiązania ich 

do milczenia. Gdy człow iek który widzą­

cy rzeczy, iakiemi fą fame w  fobie, powa- 

zaiący prewencye, a fam ich nie tnaiący, przy­

chodzi do ktorego wielkiego Pana, z przy­

zw oitą a naturalną fobie fkromnością; niech 

go ten przyimie z  tą wfpuniałą twarzą, któ­

ra zw ykłą upokarzad, daiąc protekcyą; rar 

zumny ow  człow iek , ani fie tym urazi, ani 

fig zadziw i: fceną to tylko będzie dla po- 

fpolilw a. Lecz gdy fig gmin oddali, iezeli 

Pan wielki zachowa iefzcze fwą oziębłą y  

furqwą minę, ieżfeli poibłwa iego, y  rozmo­

w a nie prrzybierą na fię ludzkości; człowiek 
rozum ny odeydzie ad niego uśmiechając fię, 

mówiąc o tym Panu dumnym to co niegdyś, 

mowiono okom edyancieBaronie; iefzczere-t 

prezentuie, choć iuz nie iefi na tcairam.

M qw a-

http://rcin.org.pl



T34 M *
M owi to cięho bardzo, y  dla fiebie tylko 

fam ego to mowi ; bo roftropny człowiek do­

brym ieft obywatelem . W ie, ze wielkość 

nawet zmyśloną w yciąga pofząnowąnia; bę­

dzie fzanował w  tym , który iey nie umie 

zażyw ać, albo Przpdkow, którzy mu ią zo- 
ilaw ili, albo lalkę Monarchy, który go nią 

przyozdobił, albo naoftatek uilawg Pańftwa, 

Jitora w yc iąg a , ażeby Panowie w ielcy mieli 

honor y  u Dworu, y  u ludu,

Lepz nie w % fc y , ę i, którzy fą tak rozu­

m ni, mąią podobne umiarkowanie. Paucis 

imponit léviter extrivfieçus induta fąęies . . .  , 

Tenue efit mendacium : pęyluęet, J i  di/igenłer 

infipexeris. (Senec.) W  nacyi osobliwie w y- 

polerow aney niżfzey kondycyi ludzi upo­

korzona próżność, oczy ma oftrowidza ną 

poznanie dumney wielkich Panów niedolko-? 

nałości, y  ten, który dla wielkości fwoiey 

będąc innym ciężkim, pokaże kiedy, że w iel­

kość iego ieft zm yśloną, może być pewny, 

że arcy - furowie będzie od wfzyltkich ludzi 

fądzony,

Czło-
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Człowiek maiący talenta, podw yżfzony 

na godności, uiiłuie po.ciefzyć zazdrość, y  

uniknąć ludzkiey nienawiści. Lecz przez 

niefzczfśiiwość, ten, któryby naymniey p o ­

winien pretendować, uayw ięcey zawfze po 

ludziach w yciąga. Im mniey ieft fpofobnyrn 

do utrzymania fwoiey w ielkości, tym bar- 

dziey drugich iey przywala ciężarem. Obra­

ca nieiako w  fwoie ciało wfzyftkie fwoie w ło­

ści. Ekwipaźe, Przodków fwoich, y  w izy- 

fłkie fwoie D w orzany, ukrywaiąc tlę pod. 

tym  wfzyftkięh tych rzeczy zhiorem, ma fię 

za w yfoki kolos. Kadź mu, ażeby wyfzedt 

z  tey fwoiey koperty, ażeby fig odarł z te­

go w fzyftkiego, eo n ie  iego ieft; odważ fię 

ty lko  odłączyć go  od iego urodzenia, y  od 

iego doitoieńftwa, odrzefz go z naymillżey 

iego ielleftwa cząftki; ftaw fzy 11 ę tym czym 

ieft w  famey rzeczy,; ftanie lię niczym. Za.-, 

patruiąę fie zppdziwieniem  na fwoie defio- 

ięńitwo, chce w lać w  innyęh ten ku fobie re% 

fpekt, którym lię lam ku fw;oi,ey unpfi. ofobij*
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ufiłuie z fwoiemi fluzącemi codziennie upo­

karzać ludzi wolnych; w fzyfcy ludzie podłym 

U niego fą gminem.

¿¡fperius nihil 'eft humiti, ąui fu rg it iw altum.

(Claud.)

Tym  fpofobem wigkfza część wielkich Pa­

nów  fzkodzą fobie famym , y  nas w yprow a- 

dzaią zbłgdu. Jeden albowienfiod nich ura­

żony w iedzący o ich fekretach, potrafi ich 

cfław ić, y  poftawa ta , którą utrzym ywali, 

natychmiaft będzie wfzyflkim  ku pośroiewi- 

fku, iak tylko poznaią fig w fzyfcy na ofzu- 

kaniu.

Niech że w igc Pan w ielki maiący potrze­

bę ofzukiwać w  tey mierze pofpolflwo, ftrze- 

że fig pilnie konwerfuiąc z dobrze myśłące- 

mi ludźmi, y  niech fobie fam mowi to, coby 

o nim powiedzieć mogli ci, .ktorychby on 

p zyiął z pogardą, albo ktorychby z dumą od 

liebie odrzucił.

„  Ktoż ty  wigc iefteś, ażebyś miał pogar- 

„  dzać ludźmi ? y  coź erg nad nich wynoft?
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„  Pewnie twoie zalługi ? Pewnie twoie cno- 

„  ty ? O iak wiele ieft ludzi w  podłym zo- 

„  ftaiących ftanie od ciebie daleko cnotliw- 

„ fz y c h !  Pewnie twoie urodzenie? Powa- 

„  źaią go w  tobie, kłaniaią fię w  ofobie tw o- 

„  iey cieniona iefzcze pozoftalym twoich 

„  Przodkow ; lecz powinienze cień pyfznić 

# fię z tych ukłon o w , które oddaią clatu? 

„M ia łb y ś  chwalenia fię przyczynę, gdyby 

„  tw oie imie dawano twoim Przodkom, ia- 

„ ,  ko dawano Katonowi Haremu imie iego Sy- 

, na, Ozdoby Rzymu. (Cic. de Offic.) Lecz 

, do iakiey cię pobudzić może pychy imie, 

„  dó ktoregoś fię wffawienia nic nie przy- 

„  czynił, y  które famemu winien iefteś przy- 

„  padkowi ? Urodzenie wznieca ęmulacyą 

„ w  wielkich dufzach, a pychę w  podłych. 

„  Słucbay ludzi fzlachetnie myślących, y  zna- 

,, iących fię na fzacunku ludzi. N ie ma/z 

„żadn ych  na ¿wiecie K ró lów , którzy by za 

„  yrzodkow fwoich niemieli niewolników';  nie 

„  niafz żadnych niewolników, którzy by za

„  Przód-

T37
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„  Przodkow fwoich nie mieli Krotow. (Piat.)

„  Nikt fię  nie rodzi dla nafzey chwały, y  to co 

j> było przed nami nie iejł dla nas, (Senec.) 

„  Kadź fię wlafnego rozum u, wnidź, w  fiebie 

„fam eg o . Nudum infpice animum, intuere 

j, qualis, quańtusquc fit , aliend an fuó magnus,

(Idem)
Sama tylko prawdziwa wielkość powie 

nam , kto może podobną wytrzym ać-próbę, 

Wielkość nadana, powierzęliownemi tylko 

ozdobami fwemi biie \y oczy. ■ Niech y  tak 

będzie, niech że ma dumną ąfiyftencyą, a 

profte y  czyfte obyczaie; to co będzie, miała 

W fobie dumnego, przypifze fię lianowi, a nie 

ofobie. Lecz Pan wielki, którego dufza zara­

żona ieft pycbą, ofobą fię całą fwoią nad nas 

podnofi. Człowieka to fą iłow a, do człowieka; 

Ty czałgafz fię  przędem ną, z wyfoklego fw o­

iey  rangi tronu, lecz z pychy fw oiey wyfoko- 

ści, zapatruię lię na nas y  pogardza nami.

Lecz  czyliż nie ieft potrzebna wyfoka do- 

ikonatość, dp, zachowania, na wyfokim urzę­

dzie czyftych y  niewinnych obyczaiow? Mo­

żna
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źna tego ¿okazać, y  to ieft oczywiftą próbą, 

ze arey ieft trudna dziedziczyć z przyzw oitą 

przyftoynością doftoiępftwa, nie czyniąc im 

dofyć, y  nie podać ile w pośm iew iiko wfzg­

dzie dawizy lig na fobię poznać.

Pan wielki, gdy ieft qrąz wielkim człowie­

kiem , nie ma racyi uciekać lig , ani do tey 

poniiaiąęey wfzyftko wynioiłości, którą tyl­

ko można nazwać' małpą prawdziwey go­

dności, ani do tey biiącey w  pczy okazało­

ści, która ieft tylko iąkimfiś obrazkiem chwa­

ły , y  która gubi znaęznę Szlacheckie Familie, 

pobudzaiąc ie przykładem fwoim do naślado­

wania tey fwoiey próżności,

R lo ię w  oczu ppfpolftwa, m ęze  w  oczu 

tnądregp, ą nawet w  oczu famey zazdrości 

pokazać fig takim, iakim ieft fam w  fobie. 

Refpekt bgdzie go wfzgdzie poprzedzał, u- 

fzauowanie będzie go otaczało w  koło, cno­

ta całego go przyodziewać bgdzie, ona mu 

czynić będzie paradę, y  wfzgdzie aflyften- 

c y ą . W ielkość iego nadaremnie fig ukry­

wać bgdzie, y  unikać nafzego ufzanowania, u-

fza-
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fzanowania nafże fzukaĆ iey będą. (a) Lecz 

i a k  wfpaniałe y  czyfte mieć trzeba prawdzi- 

w e y  wielkości wyobrażenie, ażeby nie mieć 

boiażni podania iey w  pogardę, odarlfzy ią z 

tego w^zyftkiego, co do iey nie należy i (loty! 

K toryżby z wielkich nafeego wieku Panów 

chciał iakFabrycyufz odPcilow naleziony go* 

tuiący fobie iamlprzy ogniu leguminy?

, ( a )  Zobacz la  B ru y e re  o ofpbiftey zacności.

K O N I E  C.

Z a  rotkazem  J.W - Jincj /C B itk u pa Poznańskiego K an ­

cle rz a  W . K . p rzeczyta łem  K fiążeczk ę  z ięzyk a  F ra n -  

cutkiego przetłum aczoną pod T ytu łem  F am ilia fzc zg -  

ś l iw a ,  z p rzydatkiem  n iektórych  M axym  Filozofii Mo- 

ra ln e y , oCkwa{e ij !Vielkości:  y  nic w  n ie y  n iezn ala- 

z łe rn , coby drukow an iu  iey  przęfzkadzać m iało. W 
W a rfz a w ie  7 . A ugufta  1769 .

P .H . S l i w i c k i  G e n fo rK fią g .

I M P R I M A T U R .
AND. STANISŁAW MŁODZIEIOWSKI

B i s k u p  P o z n a ń s k i -.
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P R IV IL E G IU M .  

STANISLAUS AUGUSTUS

DEI GRATIA R E X  PO LO N IA ,
MAGNUS DUX LITIIVANIfE, RUSSIA, 

PRUSSIiE, MASOVIiE, SAMOGITI2E, KI- 

JOVLE,VOŁHYNUE,PODOLDE, PODLA- 

CHUE, LIVONI/E, SMOLENSCIiE.SEVE- 

RliE, CZERNIECHOVIiEQUE.

Slgnificamus prxfentibus Literis Noflris 

quorum iutereft Univerfis &  Singulis, 

Cum Honoratus J o a n n e s  A u g u s t u s  P o s e r  

Librum fub Titulo: B elizaryu fz  przez P . 

M arm ontchi Akadem ika 1vyrnoViy Francufkicy 

napifany z Figuram i in 8Vo* ex Galiico inPo- 

lonicum idioma traduęhim Typis imprimi in 

animum induxerit; Nobisque fubmiil'e flip- 

plicaverit, ut evitando damna, quibus eura 

tam exteri, qilarn indigenas Typographi Si,

Biblio-
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Bibliopole afficere pofliut, reimpreiTIonem 

premiiTi libri, necnon illationem alibi im- 

preili ad certum temporis ipatiunl inhibere 

dignarertiur. Nos pfefate fupplicatiohi, uti 

juile, behigne annuentes omnibus &  Singulis 

in Regno NoAro exiAentibus Typograpliis &  

Bibliopolis interdicimus, ferioqne inhibemus, 

he predichim Libruih fuperins expreflfuni 

absque Ipeciali coiifenfu dicHHonoratiJoAN- 

n i s  A u g o s t i  P o s e r  imprimere vei reimpri- 

inere, hecriori compendia inde ConAci curare, 

aut alibi impreflum hue in Regnum inferie 

intra fpatiurri viginti anflbrum audeaht fub 

pena mille aureorum Hungaricalium, cujus 

medietas Sitihmae eclirori, altera vero par Fi­

lch NoAro Regio, reimpreAlim vero ejusmo- 

diLibfum ill quacuuque', ill, yel extra Regnum 

Typographiaconfiicatiorii irrevocabili omni­

um exemplariurh, fi talia in Regno Dbminiis- 

que NoAris invenientur, fubeiTc declaramus.
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inqnorum fidem prjefentes manns noílra fub- 

fcriptas Sigillo Regni comnHiniri jiiíTimus. 

Datum Varíavútí die i Meñfis Septeinbris An- 

no Domini MDCCLXIX Regni vero Noftri 

V AnnOi

STANISLAÜS AUGÜSTÜS 
REX.

f r i v i í c g l i i m  ín t i ib í to r iuh i  n e  T ypo g rap t i t  

a u d e a n t  L i b ru m  fnb T i tu lo :  B t l iz a r i ju Jt  

p rz tz  P. Marmonteía Akadetnika ivi/me- 

viij Franciifkttq u a p ifa n y  ab fque  Tpeciali 

con fen fu  H o h o fa t i  J o a n n i s  A u g ú s t í  

P o s e r  im p r im e r e  vel re im p r im e r e  i n t r 4  

fpa t iun t  v ig in t i  a n n o r u m .

A N T O N IÜ S SÍKORSKÍ S.R.Mf, 
& Sigilli Majoris Regni 

Secretarius,
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